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SWARZĘDZU - MECENAS M A R IĄ  W OŹNIAK.
■ Kiedy miesiąc temu ro 

mawiałem z ówczesnym d 
rektorem Banku - Janem W  
sołowskim z jego usta pad  
stwierdzenia, że jednak '■ 
szanse na uratowanie Sw  
rzędzkiego BS-u przed ogł 
szeniem upadłości. Tymcz 
sem w  bardzo krótkim odst 
Pie czasu prezes NBP podj 
decyzję o skierowaniu do S 
du Wojewódzkiego w  Pozn 

wniosku o ogłoszenie up 
dłości, a Sąd równie szybl 
ogłosił koniec ponad 70-1* 
niej kariery tego Banku. N  
stępstwem tej decyzi jest pa 
obecność tutaj. Co te decyz 
spowodowały w  relacji B a i 
'  klienci ?

- W sytuacji takiej, czyli ] 
ogłoszeniu upadłości Bani

wszelkie ruchy z kont, książe­
czek czekowych są wstrzyma­
ne. Przyjmujemy tylko wpłaty 
jak ie kredytobiorcy uiszcząją 
z tytułu zaciągniętych kredy­
tów.

- Czy zatem właściwe jest 
określenie, którego użyłem 
na łamach „Tygodnika” 
przed tygodniem, że Swarzę­
dz ki BS jest „bankowym nie­
boszczykiem”?

- N ie mam jeszcze bilansu, 
a zatem nie mogę jednoznacz­
nie potwierdzić ani zaprzeczyć. 
Dopiero zakończenie bilansu 
zobrazuje nam, na jakim grun­
cie stoimy.

- Są jednak, jak  przypusz­
czam, symptomy, które mogą 
skutkować tak czy inaczej 
w  niedalekiej przyszłości dla

Między oczy

ŚMIECH PRZEZ ŁZY
każdy z nas ma powody 

jego *'ow°lenia w sytuacji, gdy 
Czv iJ Zew*dywania się spełnią, 
pję Ĵ dnak każdy i zawsze ? Wąt- 
swoia _la P ok ła d  mogę podać 
chcia) Kromną osobę. Naprawdę 
rze mylić pisząc w nume-
tytiol"*yg°dnika" w tekście za- 
niąrir'?Snym " Czas - to nie pie- 
będzip' - następujące słowa -„Co 
ty iu*’ Jeżeli zgłosi się ponownie 
życu "Pe-Ka-Bex" - ńrma o du- 

produkcyjn o-mon ta - 
katem1 ? Niechcący, ale wykra-

Szkoh, Ęfzetargu o rozbudowę 
JU ' .odstawowejnr5na osied- 
fy lko^t^k iego stanęła właśnie 
ctjoA “  firma. Stanęła i wygrała, 
Żar? JJT fr?dę, 7 września decyzji

nie P ° ^ ł- a zasyg-że rozmowy szczegóło- 
j^kią  się odbyć niebawem.

niej0’ to, niby mamy , przynajm- 
Pj-j^f^zciowo, problem z głowy. 
Wv<J,3rf  Ogłosił Zarząd Miasta, 
: P e l f n °  propozycji
aż 'n-a Bex-u" i  nic tylko czekać, 
rnasŹLS.11 budowy pojawią się 
b ^ ^ n y  i ludzie. Dzieci natomiast 
tryZ„Slę Przyglądały w trakcie 
bryfy1? zajęć jak rośnie w górę 
P°bie k .jn e g o  segmentu szkoły 
cje niejako przy okazji lek-

^ T teJriej pracy.
Mrę spojrzenia na całą tę spra-
Jeśtj yi°by co najmniej niepełne, 

Wziąć pod uwagę kwestie

choćby finansowe. Już podczas 
spotkania przetargowego okazało 
się, że kwota 5,4 miliarda złotych, 
które przeznaczono w tym roku 
na rozbudowę „piątki” nie wysta­
rczy na pokrycie budynku da­
chem. Z  rozmów przeprowadzo­
nych ze specjalistami wynika jas­
no i  niezbicie, że gdyby przetarg 
ogłoszono o dwa-trzy miesiące 
wcześniej, a tym samym wcześniej 
rozpoczęto roboty budowlane, to 
inflacja nie zżarłaby około pół mi­
liarda, czyli tyle, ile potrzebne jest 
na wykonanie dachu, by zima nie 
zniszczyła wnętrz.

Czyja jest to zasługa, że pół m i­
liarda podarowaliśmy wszyscy 
inflacji ? Jedynymi, którym może­
my to „zawdzięczać" są lokalne 
władze, z burmistrzem na czele. 
Zwrot „podarowaliśmy inflacji” 
należy odczytywać jako wyrzuce­
nie pieniędzy w błoto. W związku 
z tym, jeżeli ktoś chciałby się cie­
szyć, że wreszcie uczyniono krok 
do przodu w związku z rozbudową 
SP nr 5 powinien mieć świado­
mość, że może to być co najwyżej 
śmiech przez łzy. A jeśli lokalni 
włodarza ot tak, lekką ręką prze­
puścili między palcami pół miliar­
da złotych, to mogą to uczynić 
także w stosunku do osób będą­
cych naprawdę w ciężkiej sytuacji 
finansowej. Adres rozdających? 
Swarzędz Rynek 1, czyli Ratusz.

/-mmi

■wierzy cieli.
- Cały czas Gospodarczy 

Bank Wielkopolski S.A. będą­
cy syndykiem masy upadłoś­
ciowej zastanawia się jak roz­
wiązać wszystkie problemy 
z korzyścią dla wierzycieli Ba­
nku jak i dla środowiska swa- 
rzędzkiego.

- Jakie możliwości wchodzą 
w  rachubę ?

- To jest jeszcze w  sferze 
przemyśleń i dyskusji toczą­
cych się w  gronie członków 
Zarządu GBW S.A.

- Czy wiadome są terminy 
zakończenia poszczególnych 
stadiów postępowania upad­
łościowego ?

- Do 15 września musimy 
przygotować bilans, który zo­
stanie najpierw przesłany do 
Narodowego Banku Polskiego. 
Następnie bilans zostanie 
przedstawiony Sądowi Woje­
wódzkiemu w  Poznaniu.

- Jaka jest dzisiaj sytuacja 
tzw. drobnych ciułaczy i osób 
prawnych, które m ają nadal 
swoje pieniądze na koncie 
BS-u?

- Na pewno syndyk masy 
upadłościowej będzie się starał 
w  pierwszej kolejności, w  mia­
rę możliwości, zabezpieczyć 
roszczenia obywateli. Co do 
osób prawnych, to w iele będzie 
zależało od środków, które 
otrzymamy z Funduszu G w a­
rancyjnego. Sądzę, że w  tym 
tygodniu ukaże się ogłoszenie 
w  „Rzeczypospolitej”  w  któ­
rym  będziemy wzywali w ie­
rzycieli do składanie wniosków 
do sędziego - komisarza. Nie 
czekając na inserat prasowy 
już wysłaliśmy w iele wnios­
ków do w ierzycieli Banku i, jak 
na razie, otrzymałam w ypeł­
nione 5 wniosków.

DOKOŃCZENIE NA  STR. 4

Piłkarze wszystkich klas znajdują się na półmetku  
rozgrywek. Za dwa tygodnie startu ją do swojego  
drugiego sezonu w  II lidze koszykarki Unii. O w ydarze­
niach sportowych minionego tygodnia oraz przygoto­
waniach koszykarek piszemy na stronach 8-9.

Na zdjęciu uroki obozu kondycyjnego w  Bobowicku, 
gdzie „ładow ały akum ulatory" nasze drugoligow e za­
wodniczki.
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SYGNAŁY Z 
SOŁECTW
Wierzonka

Sołtys Julian Kupidura

Warunki nauki naszych 
dzieci są bardzo ciężkie. Słyszę, 
że obecnie planuje się powięk­
szenie ilości izb lekcyjnych ko­
sztem mieszkania nauczycieli. 
Nie wiem czy to jest nąjfortun- 
niejsze rozwiązanie. Boję się, 
jak zostaną zbilansowane kosz­
ta to okaże się, że takie roz­
wiązanie będzie drogie, a uzys­
kane pomieszczenia i tak będą 
klasami przejściowymi. Nadal 
nie będzie korytarza, w którym 
w czasie deszczu, mogłyby 
przebywać dzieci. Uważam, że 
rozwiązaniem będzie budowa 
sali gimnastycznej, oraz paru 
pomieszczeń lekcyjnych. Mie­
szkanie dla nauczycieli jest ko­
nieczne, bo ono jest magnesem 
do podjęcia pracy w szkole wie­
jskiej.

Budowa chodnika z wierzo- 
nki do szkoły ma już co naj­
mniej 12—letnią historię. Sądzi­
łem, że ponieważ po raz pierw­
szy wszła do planu, zostanie 
wreszcie zrealizowana. Jest już 
wrzesień, a prace jeszcze nie 
ruszyły z miejsca. Obawiam się, 
że skończy się na „ambitnych” 
planach. To co my szumnie na­
zywamy chodnikiem ma być 
ścieżką, którą bezpiecznie dzie­
ci mogłyby chodzić do szkoły. 
Koszt tej inwestycji jest po pro­
stu śmiesznie niski. Z Agencji 
Rolnej należy uzyskać (drogą 
zamiany?) pas ziemi, wzduż ro­
wu, szerokości 1,5 m., następnie 
na to miejsce wysypać szlakę 
i to byłby koniec całej „inwes­
tycji” ! Oczywiście, mieszkańcy 
wioski deklarują wykonanie 
wszelkich prac w czynie społe­
cznym. Jak potrzebny jest ten 
chodnik chyba nie trzeba niko­
go przekonywać. Ruch samo­
chodowy na tej drodze jest bar­
dzo duży. Są ograniczenia szyb­
kości, ale ilu kierowców tego 
przestrzega? Teraz zmierzch 
następuje szybko, a wraz z nim 
rośnie zagrożenie. Horror za­
cznie się zimą. Ufam, że wresz­
cie władze dotrzymają słowa.

Jak wieść gminna niesie Sta­
cja Hodowli Roślin w Wierzon- 
ce ma być zlicytowana. Mogą 
przyjść bardzo ciężkie czasy dla 
jej pracowników. W naszej wio­
sce bezrobocie stało się faktem.

Ciągle pytamy, dlaczego aby 
dojechać do Swarzędza musi­
my dwa razy kupować bilet? 
Czy nie można by wprowadzić 
takich biletów abyśmy płacili 
tylko raz za przejazd? (k)

- Kto to w idział, żeby przyjeżdżać do czyjegoś domu 
i prąd odcinać - zauważyła starsza kobieta dokonująca 
zakupów w  sklepie w arzywniczym . Dawniej - ciągnęła 
mając za słuchaczy ekspedientkę i dw oje klientów  - do 
takiego czegoś nie dochodziło. Co to się porobiło z tym  
prądem - dodała z niedowierzaniem kręcąc głową.

Nie tylko ta pani od kilku 
tygodni nie może zrozumieć, że 
energia elektryczna stała się 
towarem podobnie jak wszyst­
kie inne dobra, a Energetyka 
Poznańska S.A. po kilku ape­
lach i ostrzeżeniach w  prasie, 
radio i telewizji, od kilku tygo­
dni przystąpiła do bezwzględ­
nego egzekwowania zaległych 
należności za dostarczony prąd

windykacyjnej w izyty dłużnik 
może uregulować zaległą nale­
żność i o całej sprawie można 
będzie zapomnieć. Nie wszyscy 
potrafią docenić dobrą wolę je ­
dnej strony i zdarza się, że trze­
ba dokonać wyłączenia.

Kwoty, na jakie mieszkańcy 
Swarzędza zalegają wobec EP 
S.A. są bardzo różne. Od nieco 
ponad 200 000 do ponad 45 000

dę jest nam żal dzieci - powie­
dział E. Wolniakowski - które 
są niewinne tej sytuacji, 
skoro ojciec nie poczuwa się d® 
zapewnienia im minimum wa­
runków egzystencji, to nie n® 
nas spada ten obowiązek.

Symptomatycznym jest, z® 
nie mają zaległości ludzie żyją­
cy ze skromnych rent czy eme­
rytur oraz mieszkańcy P°“  
swarzędzkich wsi. Tam nie 
musimy w  ogóle jeździć z na­
kazami płatniczymi o wyłącze­
niach już nie wspominając - do­
dał.

Osoby, które obecnie są 
przez nas niepokojone zalegaj^ 
z płatnościami minimum 00

ENERGETYCZNY WSTRZĄS
od swoich dłużników.

Miasto Swarzędz nie jest ża­
dnym chlubnym czy niechlub­
nym wyjątkiem na mapie dłuż­
ników. Codziennie - mówi Eu­
geniusz Wolniakowski kierują­
cy Posterunkiem Energetycz­
nym w  naszym mieście - dwóch 
moich pracowników zajmuje 
się tylko i wyłącznie windyka­
cją należności wobec naszej fir­
my. Reakcje ludzi są bardzo 
różne. Jedni przepraszają, tłu­
maczą się, że zapomnieli, inni 
unikają nas licząc, że zapom­
nimy, a jeszcze inni po prostu 
w  sposób bezczelny kłamią 
mówiąc, że zapłacili, jak naj­
bardziej, ale dowód wpłaty 
gdzieś się zapodział.

Mimo, że przepisy mówią 
wyraźnie, iż zalegającemu z za­
płatą dwóch kolejnych rachun­
ków  można odciąć dopływ ene­
rgii elektrycznej, nigdy praco­
wnicy Energetyki nie stawiają 
sprawy od razu na ostrzu noża. 
Z  reguły, choć to wbrew prze­
pisom, umawiają się, że w  ter­
minie 3-4 dni od daty złożenia

000 złotych. Podanie dokładnej 
liczby narażonych na w izytę 
energetyków i odcięcie dopły­
wu prądu jest niemożliwe, po­
nieważ zmienia się ona z dnia 
na dzień. W opinii E. Wolniako- 
wskiego jest to masa( tak to 
określił) zarówno odbiorców 
indywidualnych jak i warszta­
tów rzemieślniczych. Dla tych 
wszystkich osób mamy bardzi 
złą wiadomość. Otóż we wrześ­
niu właśnie Swarzędz został 
wzięty pod lupę Zakładu Ener­
getycznego Poznań-Centrum
1 nie należy się spodziewać, by 
ktokolwiek z zalegających 
z opłatami mógł się prześlizg­
nąć niezauważony.

Warto również wiedzieć, że 
zaległe płatnoścoi obłożone są 
karnymi odsetkami, a ponow­
ne włączenie prądu kosztuje 
ekstra 241 060 złotych.

Mimo tych uciążliwości, kil­
ka rodzin na terenie miasta 
żyje już bez prądu. Są to naj­
częściej rodziny w  któiych na 
pierwszym miejscu w  budżecie 
stoi alkohol. Czasami napraw­

sierpnia, a nawet od czerwc8 
b.r. W  wielu sytuacjach maXT . 
do czynienia z osobami, któr® 
na naszej firmie próbują zrób} 
dobry interes podłączając Się 
nielegalnie do sieci. W  przyP8' 
dku ujawnienia takigo przyP8' 
dku poza naliczoną opłatą h*°' 
żna jeszcze zapłacić surową k8'
rę, a w  przypadku jednego z ba'
rdzo uciążliwych panów zast8' 
sowaliśmy nawet metodę 
cięcia kabla energetycznego 
znacznej długości, a kosztarrU 
ponownego zainstalowania, P? 
opłaceniu zaległości, będz>e 
obciążony właśnie ów mężczy' 
zna.

Ty le  wyjaśnień ze strony Eu' 
geniusza Wolniakowskieg0, 
Choć temat to raczej smutny 
nie widać innej możliwości un}' 
knięcia drastycznych sytuacji' 
jak regularne uiszczanie r8' 
chunków energetycznych. Z8' 
rty bowiem się skończy# 
i prąd jest niczym innym, j8"  
towarem. A  towaru na nieok' 
reślony termin zapłaty nikt od­
sprzedaje. (O*'

W yrazy współczucia 
z powodu śmierci matki

kol. ANECIE KOT
składa

Grono Pedagogiczne 
Szkoły Podstawowej Nr 4 

w Swarzędzu

W yrazy współczucia 
z powodu śmierci męża

kol. W IESŁAWIE DRĄŻKOWSKIEJ
składa

Grono Pedagogiczne 
Szkoły Podstawowej Nr 4 

w Swarzędzu

KONIEC
KOSZMARU?

13 bm ustalono, że w  najbliZ' 
szym czasie rozpocznie się prze' 
budowa skrzyżowania A-2 z in- 
Przybylskiego. Do końca bieź3" 
cego roku zostaną wykonań® 
wszystkie prace przygotować' 
cze polegające na przełożeniu 
podziemnych mediów tak, by 
w roku przyszłym można by*° 
przystąpić do robót drogowych- 
Również jeszcze w tym roku p®' 
winna zostać przebudowana uh' 
ca Przybylskiego na odcinku 
A2 do przejazdu kolejowego.

W tym roku kierowcy nie od' 
czują jeszcze poprawy bezpiecze- 
ństwa przejazdu przez to skrzy 
żowanie, ale bez wykonania tych 
prac niemożliwe jest położeni® 
nowego dywanika na poszerzo­
nych pasach jezdnych. OptymiS' 
tyczne terminy zakończenia ca' 
łości prac, łącznie w zainstalowa' 
niem sygnalizacji świetlnej, t® 
wiosna przyszłego roku, a pesy' 
mistyczne każą nam czekać do 
jesieni.



TYGODNIK SWARZĘDZKI NR 36 (158) str. 3

KUP PAN DZIAŁKĘ
----------- ---------- —~ ł ”W '™  onunawce. którv określił war-

_ można 
albo miesz-

Czy są w  Swarzędzu  
wolne grunty, które gm i­
na chce sprzedać? Dla ko- 
90 są mieszkania w  100 
letnich budynkach kom u­
nalnych? Czy ceny nieru­
chomości są konkurency­
jne w  stosunku do Pozna­
nia?

— Można kupić działkę bu­
dowlaną, warsztatową 
kupić stuletni dom, albo u u c a i.-  
kanie w nim — m ówi R. Rete- 
cki, kierownik referatu geo­
dezji i  gospodarki gruntami 
w Urzędzie Miejskim. — Naj­
pierw wyjaśnię jaka jest forma 
nabywania nieruchomości i  te­
renów od gminy, regulowana 
ustawą o gospodarce gruntami.

/— Od gminy można kupić 
nieruchomość tylko w  formie 
przetargu. Gmina przygotowu­
je teren budowlany, tzn. dzieli 
działki budowlane (zgodnie ze 
szczegółowym planem zagos­
podarowania przestrzennego), 
°kreśla przy pomocy biegłego 
cenę wywoławczą. Kupujący 
rnoże nabyć tylko teren w  for- 
nue wieczystego użytkowania. 
*  tym wiążą się określone for- 
n̂ y płatności. Przy podpisywa­
niu aktu notarialnego kupują­
cy musi wpłacić 20 % wartości 
działki. Następnie raz w  roku 
°prócz wszystkich innych płat- 
ności, musi wpłacić 1 %  ceny 
zakupu.

— Co zrobić by  wziąć udział
w przetargu?

~- Zainteresowana
składając

osoba
—“ <uąc ofertę na wybraną 

Przez siebie działkę (plan tere- 
nu z podziałem na parcele jest

zawsze wywieszony na tablicy 
ogłoszeń w  UMi Gna drugim 
piętrze przez 6 tygodni) i  skła­
da na nią ofertę z zaznaczeniem 
ceny —  za ile chciałaby ją  ku­
pić. P rzy  tym  cena oferowana 
przez kupującego nie może być 
niższa od tej którą zapropono­
wał Zarząd Miasta wyznacza­
jąc teren pod przetarg. Po 6 ty­
godniach oferty otwiera się ko­
misyjnie i wybiera tego oferen­
ta, który zaproponował naj­
więcej pieniędzy za 1 metr 
kwadratowy. Oczywiście jeśli 
przetarg na dany grunt nie 
przyniósł skutku można w y­
znaczyć drugi z obniżoną ceną 
wywoławczą.

—  Działki, na które ogłasza­
m y przetargi są wyznaczane na 
terenach nieuzbrojonych. 
W  sierpniu sprzedawaliśmy 
grunty w  okolicy ul. Kórnic­
kiej, przed osiedlami mieszka­
niowymi. Są tam podciągnięte 
kolektory, do których można 
się podłączyć. Cena wywoław­
cza wynosiła 100 tys. z a l m ’ .

—  Ostatnia uchwała Rady 
poprzedniej kadencji, stworzy­
ła natomiast możliwość wyku­
pu lokali mieszkaniowych 
przez dotychczasowych użyt­
kowników, posiadających od­
powiednie decyzje administra­
cyjne. Uchwała stwarza dogod­
ne warunki zakupu. Kupujący 
może starać się o rozłożenie 
płatności na 5, nawet 10-letnie 
raty. Referat geodezji wysłał do 
wszystkich zainteresowanych 
pisma informujące o tej moż­
liwości i o kwocie, którą trzeba 
zapłacić. Oczywiście uprzed­
nio powołaliśmy biegłego rze­

czoznawcę, który określił war­
tość lokali. Po wpłaceniu 30 
% wartości zainteresowany 
może resztę płacić w  ratach. 
Oczywiście, jeśli nikt w  kon­
kretnym budynku nie wyrazi 
chęci kupna mieszkania, nato­
miast trafi się ktoś z zewnątrz 
na zakup całego obiektu, to 
może go nabyć. Jednak tu nie 
ma m owy o preferencjach, czy­
li odpłatności ratalnej. Trzeba 
zapłacić za całość gotówką, ale 
po cenie ustalonej przez rze­
czoznawcę.

—  Jak kształtują się swa- 
rzędzkie ceny gruntów w  po­
równaniu z ofertami prywat­
nymi? Czy jesteśmy konkure­
ncyjni do cen funkcjonują­
cych na poznańskim rynku 
nieruchomości?

—  Działki z puli miejskiej 
mają zbliżone ceny do tych, 
które oferują prywatni właści­
ciele (od 60 do 100 tys. za 1 m2 
działki nieuzbrojonej i 110- 130 
tys. za 1 m2 uzbrojonej). Jed­
nak nasze cieszą się większym 
popytem, ponieważ atrakcyjna 
jest forma własności. Czyli mó­
wiąc inaczej, u nas nie trzeba 
płacić całej kwoty od razu.

—  Natomiast ceny poznańs­
kie gruntów zlokalizowanych 
na obrzeżach miasta są nieco 
niższe. Tu jednak istotna uwa­
ga. Położenie i możliwość do­
zbrojenia terenów przeznaczo­
nych do sprzedaży w  Swarzę­
dzu, jest dużo większa niż 
w  Poznaniu. Mamy podciąg­
nięte główne kolektory. Nato­
miast tam —  budowa musiała­
by oprzeć się na szambach, bu­
tlach gazowych, itp.

LIZA

Nie

... TS PYTA
Od początku lipca ma­

my nowe władze lokalne. 
Jednak do tej pory nie w y ­
brano jeszcze zastępcy 
burmistrza. Sprawa jest 
chyba dla nowych władz 
niezbyt nagląca, bo w  pla­
nie najbliższej sesji Rady 
Miejskiej nie przewidzia­
no wyboru wiceburmist­
rza. Losowo wybranych  
mieszkańców zapytaliś­
my, co o tym sądzą...

SONDA
SONDA

SONDA
Piotr Begier, os. Kościu­

szkowców 18. Nie zastana­
wiałem się, prawdę powie­
dziawszy, nad tym proble­
mem. Myślę jednak, że sko­
ro jest burmistrz, to powi­
nien mieć zastępcę. Nie ma 
przecież ludzi niezastąpio­
nych, więc w  razie choroby 
burmistrza ktoś będzie mu­
siał go zastąpić.

Junona Galublńska, ul. 
Kórnicka 3. Uważam, że w i­
ceburmistrz w  Swarzędzu 
jest bezwzględnie potrzeb­
ny. Nie rozumiem dlaczego 
nowy burmistrz do tej pory 
nie wybrał jeszcze swego za­
stępcy.

Bernard Czarnecki, ul. 
Kraszewskiego 5c. Bur­
mistrz, według mnie, powi­
nien mieć zastępcę. Taka 
jest moja opinia. Rządzenie 
jednoosobowo do niczego 
dobrego nie doprowadzi.

Danuta Tórz, ul. Przyby­
lskiego 53. Wydaje mnie się, 
że zastępca burmistrza nie 
jest nam potrzebny. Skoro 
jest burmistrz, to wystarczy. 
Wiadomo kto jest odpowie­
dzialny za chybione d ecy le .

Lech Erwin, Rynek 31.
Mieszkam w  centrum mias­
ta i dlatego mam lepsze pole 
do podglądania poczynań 
władz naszego miasta. Na 
podstawie moich obserwacji 
dochodzę do wniosku, że 
obaj, tak burmistrz jak i jego 
zastępca, są w  Swarzędzu 
zbyteczni. Poza spektakla­
mi, które robią od czasu do 
czasu wokół Ratusza i na 
Rynku chyba dla siebie, bo 
wbrew woli mieszkańców, 
śladu ich działalności, poży­
tecznej dla miasta, nie w i­
dać. Dlatego —  myślę —  są 
niepotrzebni, bo ich płace 
jedynie obciążają kieszenie 
podatników. (fil)

ty lko  prezydent może latać za ocean. Fot. Agat



str. 4 TYGODNIK SWARZĘĘDZKI NR 36 (1S8)

NERWY 
NIE POMOGĄ
DOKOŃCZENIE ZE  STR. 1

- Po doświadczeniach zlik­
widowanych już banków  
w  Śremie, Banku Spółdziel­
czego Rzemiosła w  Poznaniu, 
gdzie pikiety, demonstracje, 
groźby nie należały do rzad­
kości, w  Swarzędzu jest nad 
wyraz spokojnie. Nie dziwi to 
pani ?

- Nie, chociaż mamy wiele 
telefonów z zapytaniami i pre- 
tenąjami, ale staramy się w y­
tłumaczyć wszystkim zdener­
wowanym, że nerwy nam w  ni­
czym nie pomogą. Tok postę­
powania upadłościowego trze­
ba wyczerpać i dopiero w ów ­
czas można będzie zaspokajać 
roszczenia wierzycieli.

- Kiedy to może nastąpić ?
- Dokładnego terminu nie je ­

stem teraz w  stanie określić. 
Najpierw  w ierzyciele muszą 
zgłosić swoje roszczenia do sę­
dziego-komisarza na formula­
rzach, które wysyłam y do nich, 
bądź które mogą osobiście ode­
brać w  siedzibie BS-u. Ten etap 
postępowania zakończy się 
w  trzy miesiące od daty ukaza­
nia się ogłoszenia w  „R zeczy­
pospolitej” . Następnie Sąd mu­
si zatwierdzić listę wierzycieli, 
a ja  sporządzę plan zaspokaja­
nia ich roszczeń, który również 
musi zatwierdzić sędzia-komi­
sarz.

- Czyli należy wykluczyć, 
aby ktokolwiek z wierzycieli 
mógł zaspokoić swoje roszcze­
nia jeszcze w  tym roku ?

- Zdecydowanie tak.
- Dziękuję za rozmowę.

(maw)

Dziesięć procent populacji uczniowskiej z terenu  
objętego opieką Poradni Psycchologiczno-Pedagogi- 
cznej w  Swarzędzu ma kłopoty z nauką i tra fia  do te j 
placówki. 50 % z nich nigdy nie powinno się tam

znaleźć.
— Jesteśmy dopiero w  drugim 

tygodniu nauki w  szkołach, 
a poradnia już dziś ma wielu 
nowych pacjentów —  mówi dy­
rektor poradni, Odona Sadow- 
ska-Golaska.—  Nie możemy 
wszystkich zbadać od razu. Wy­
znaczamy pierwsze wizyty na 
dość odległe terminy. Przecięt­
nie w  roku możemy przyjąć 
około 40-50 pacjentów. Prakty­
cznie od 5 do 10 % populacji 
szkolnej trafia do nas.

Rodzi się pytanie czy to jest 
dobre czy złe zjawisko? I po­
wstaje kolejne pytanie czy doro­
śli przysyłają do nas dzieci aby 
wspomóc ich rozwój, efektyw­
niej ich uczyć, czy też sami po­
trzebują pomocy psychologicz­
nej i pedagogicznej? Nasze wie­

przeć jego nauczyciela i dopro­
wadzić do tego, żeby te dwa 
podstawowe środowiska nie 
produkowały dzieci znerwico­
wanych, sierot i kalek uczucio­
wych, złych uczniów, którzy nie 
chcą się uczyć bo nie lubią szko­
ły-

Co zatem należy zrobić by 
naszym dziecio żyło się lepiej? 
Pozornie odpowiedź wydaje się 
prosta. Wystarczy zgłębić w ie­
dzę psychologiczno-pedagogi­
czną rodziców, nauczycieli. Za­
planować im atrakcyjne szkole­
nia, warsztaty, sesje terapeuty­
czne, treningi.

Poradnia z takimi propozyc­
jami wychodzi. Oferta na ten 
rok, to w zasadzie kontynuacja 
tego co robimy już od kilku lat. 
Prowadzimy terapię rodzin i te­

cepcyjno-motorycznych U dOB"
ci. Ma to na celu wyposs®^1’ 
nauczycieli w  taką vńeaK 
i umiejętności, by wyuczy 
dzieci z nietypowymi utrudnie­
niami bardzo specyficznej sztu­
ki czytania i pisania, a nie roz­
kładali ręce i twierdzili, Z 
uczeń ma iść do szkoły specjal­
nej.

Mamy również interesując 
jak sądzę, i potrzebną propozy 
cję dla nauczycieli języka P°‘_ 
skiego. Proponujemy warsztaty 
na temat dziecka dyslektyczne­
go. Chcemy wyposażyć nauczy 
cieli w  wiedzę o przyczynac®’ 
które sprawiają, że niektor 
dzieci nigdy nie będą praWio 
łowo pisać z uwzględnienie®’ 
zasad ortografii czy płynnie czy 
tać. Z drugiej strony chcemy 
rozwiać pewne mity związać 
z tym pojęciem. W tej chWj® 
zapobiegliwi rodzice starają S‘J 
o stosowne zaświadczenie Z  P  
radni hv nrobl^^1

KTO POTRZEBUJE POMOCY?
loletnie doświadczenia często 
temu zaprzeczają. Byłabym 
skłonna ocenić, że 50% dzieci 
nie powinno w  ogóle do nas 
trafić. Tę grupę nazywamy spe­
cyficznie — delegowani do pora­
dni. Znaczy to tyle, że jakaś

rapię indywidualną. W zależno­
ści od problemu uczestniczą 
w  niej wszyscy członkowie ro­
dzin, bądź osobno dorośli, osob­
no dzieci. Szczupła kadra nie 
pozwala na zajęcia w  wielkiej 
skali, mimo, że jak się orien­

D yre k to r Poradni P sycho log iczno-P edagog iczne j w  S w a ­
rzędzu, O dona S adow ska-G ołaska. Fot. autor

niedoskonała, zła, chora, zabu­
rzona struktura, którą jest ro­
dzina, bądź szkoła wyznacza do 
badania, a w  zamyśle na lecze­
nie bezbronny element, czyli 
dziecko lub ucznia. Struktura ta 
zakłada, że właśnie w  dziecku 
tkwi zło. To znaczy, że jest ono 
źle rozwinięte, leniwe, nieposłu­
szne, agresywne i wszystko wie­
dzący psycholog ma zbadać dla­
czego, najlepiej „czarno na bia­
łym”  opisać. Dokument opie­
czętować i wówczas świat doro­
słych byłby zadowolony.

Wielkie jest zdziwienie świata 
dorosłych, kiedy się dowiaduje, 
że to nie dziecko powinno być 
pacjentem, a problem tkwi 
w  domu lub szkole. Żeby pomóc 
dziecku bardzo często trzeba 
pomoc jego rodzinie, albo wes­

tujemy, zjawisko jest duże. 
Część naszych obowiązków na 
pewno przejmą szkoły zatrud­
niające pedagogów i psycholo­
gów.

Natomiast oferta z którą w y­
chodzimy do nauczycieli będzie 
w znaczący sposób bogatsza. 
Będziemy nadal prowadzić war­
sztaty w  zakresie profilaktyki 
logopedycznej. Tę propozycję 
kierujemy do nauczycieli dzieci 
6-letnich i nauczania początko­
wego. Chcemy, żeby nauczycie­
le potrafili prawidłowo realizo­
wać obowiązujący program or- 
tofoniczny i w  efekcie wiedzieli 
co jest wadą wymowy a co ele­
mentem rozwoju mowy dziec­
ka. Dla tej grupy nauczycieli są 
opracowane warsztaty na temat 
zaburzeń w  rozwoju funkcji per-

przeszło egzamin do szkoły

Wychowawcom klas ósmY^ 
proponujemy seminarium P e 
święcone pomocy w  
zawodu i preferencji, której, 
tyczą dzieci chorych. Poradnjf 
wspiera dzieci ze ściśle o kr® 
lonymi schorzeniami. Wy®®* 
wiamy odpowiednie orzeczeni" 
które są nieodzowne przy ut>> 
ganiu się o przyjęcie do szkW 
ponadpodstawowej. Oczyw1®^ 
należy się zgłosić do P°r®, g. 
z odpowiednim wyprzeć2, 
niem, bo może się zdarzyć ta*’ 
że nie zdążymy wszystkich W v  
rminie przyjąć. ,

Będziemy kontynuować sp® 
kania grup wsparcia dla log0rj, 
dów, pedagogów i psycholog0̂  
szkolnych. Tu będzie można 
podzielić swoimi spostrzeżeni
mi, uwagami. Jest to forma w’28 
jemnej pomocy. .

W ubiegłym roku nielic2® 
grupa nauczycieli przyżyła t8' 
kie doświadczenie i oceniła «  
formę doskonalenia zawód o'*' ̂  
go bardzo pozytywnie. PozosW* 
nie byli zainteresowani. A  sz*°o 
da, bo szkolenia są bezpłatne, V 
godzinach pracy i wydati® 
podnoszą kwalifikacje.

Nie potrafię do końca zroZ® 
mieć takich postaw. Sądzę, 2. 
w  pewnej mierze jest tu wpO"1 
starego myślenia. Może docZ® 
kam takich czasów, kiedy pła<y 
w  szkolnictwie wydatnie wzr®’ 
ną. Wówczas nie będziemy n® 
rzekać na braki kadrowe, wr?v 
przeciwnie. Będzie się zatrU® 
niało najlepszych z najwyższy' 
mi kwalifikacjami, takich, kt® 
rzy będą czuli permanentną Pr/ 
trzebę doskonalenia siebie. N1' 
gdy nie wpadną w  rutynę i bę®j? 
patrzeć na ucznia jak na P&C 
miot, a nie przedmiot swoi®* 
oddziaływań.

Pragnęłabym aby każdy na® 
czyciel potrafił zadać sobie pyt8., 
nie —  czy to nie w  nim le"  
przyczyna niepowodzeń uczni®’ 
albo jego nagannego zacho'*J® 
nia. Może wówczas mniej „dcl® 
gatów” trafiałoby do poradni- 

Notowała Łl2®
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m o d e l o w y  h a n d e l ?
ETC działa na naszym  

terenie od paru miesięcy. 
Czy wszystko co zaplano­
wano budując centrum  
handlowe funkcjonuje  
prawidłowo? Pytanie za ­
daliśmy dyrektorow i, D a­
riuszowi Liwanowskie- mu.

- Funkcjonuje lepiej niż 
przewidywaliśmy. Budowę po­
przedziły specjalistyczne bada- 
Ria rynku. Ich celem było zna­
lezienie odpowiedzi czy centra 
handlowe funkcjonujące od 
wielu lat na zachodnich ryn­
kach, mają rację bytu w  Polsce 
i jeśli, tak to gdzie najlepiej się 
one sprawdzą. Okazało się że 
Wielkopolska, a konkretnie 
Poznańskie jest właściwym te­
renem do zlokalizowania pla­
cówki handlowej, gdzie poza 
samą czynnością robienia spra­
wunków, klientowi oferuje się 
coś ponad to.

Okazało sie że prognozy spe­
cjalistów były prawidłowe. 
Mieszkańcy Swarzędza, Po­
znania i miast skupionych na 
tym terenie zareagowali mode- 
mwo. To znaczy, że dostosowa­
li się do zachodniego modelu 
robienia zakupów. Zakupów 
Połączonych ze spędzaniem na 
terenie centrum wolnego cza­
su- Mamy dwie główne katego­
rie klientów - poznaniaków ze 
wschodnich dzielnic miasta, 
którzy wolą robić zakupy kom­
pleksowo, w  jednym miejscu 
1 nie tracić czasu na manew­
rowanie po zatłoczonych uli- 
Cach Poznania, szukanie wol- 
^e8o miejsca na parkingu. 
Nadto wyjeżdżają za miasto, 
prpsą zostawić też w  centrum 
dzieci pod opieką i spokojnie 
chodzić po stoiskach. Później 
•dogą iść na rodzinny obiad lub 
do cukierni, obejrzeć jakiś pro-

ETC W LICZBACH
09ólna powierznia
Powierzchnia handlowa 
Branże

Poznań „przyszedł,, do nich.

Jednak ETC to przede wszy­
stkim handel...

- To  idea handlu - sprostował 
dyrektor Liwanowski. - Wraz 
ze zmianami gospodarczymi 
nastąpiły w  Polsce zmiany kul­
turowe. Ludziom już nie w y­
starcza, że kupią upragniony 
towar. On musi być ładnie opa­
kowany, ładnie sprzedany. 
K lient chce, by wszystko doko­
nywało się w  komfortowych 
warunkach. Robienie zaku­
pów po prostu przestało być 
formą przetrwania, a staje się 
tak, jak na Zachodzie przyjem­

ka określona kategoria. Nie 
można wymagać, by sklep z to­
warami dostępnymi na każdą 
kieszeń był wykładany mar­
murami. Jest czysto, prze­
stronnie, można bez problemu 
zaparkować, ale już klient mu­
si się obsłużyć sam...

... Faktycznie lato było dość 
upalne i system nawiewowy 
nie sprawdził się. Tu otrzyma­
liśmy pewną nauczkę. Wszyst­
ko co tu powstało robione było 
własnymi siłami. Zarabiali nasi 
robotnicy, podatki zostawały 
w  kraju. Tymczasem zdarza 
się, że polskie firmy standar­

nością. Dlatego sieci handlowe 
rywalizują ze sobą, proponując 
dodatkowe atrakcje. Myślą, 
jak człowiekowi osłodzić w y­
dawanie pieniędzy.

- Mówimy o standardach 
europejskich. Czy brak spra­
wnie działającej klimatyzacji 
w  części, gdzie mieści się stoi­
sko mięsne i rybne a na prze­
ciw cukiernia, możemy pod-

70.000 m*
7.000 m1 

31
14.500 

400

-MCC

I Przekrój asortym entow y tow arów  
ilość stworzonych miejsc pracy -nono
Przeć, ilość odwiedzających ETC dziennie 
Przeciętny łączny obrót dzienny 3 m cnn

ość miejsc parkingowych dla sam. osob.
°$ć miejsc parkingowych dla sam. cięż.
°ść dzienna samochodów na parkingu 

"ość dzienna nasilenia ruchu sam.
Ha fro d z e  E 30

ość zasadzonych drzew  i krzew ów  
ość bieżących m etrów  kanalizacji 

"ość bieżących m etrów  kabli elektr. 40.000 m

500 
50

3-000

27.000 
1.800 

2.500 m

estradowy. Zresztą, jak 
ktń 2 opinii klientów, nie- 

rzy przyjeżdżają tu przede 
k 2ySt-Wm po rozrywkę, a za- 
DrPy r°bią jakby przy okazji.

uga kategoria klientów to 
ktń SẐ af ĉy okolicznych miast, 
,  dopatrywali się w Po- 

Teraz nie muszą, bo

ciągnąć pod ten standard?

- Firma prowadziła wśród 
klientów badania socjologicz­
ne i w iele uwag było bardzo 
istotnych, które wzięliśmy pod 
rozwagę. Obiekt ma pewne 
przeznaczenie. Ma pewien sta­
ndard, niskie ceny. Stąd wyn i­

dami nie dorównują zachod­
nim. Oczywiście można było 
mieć na pstryknięcie palca w y­
dolną w  każdej temperaturze 
klimatyzację, ale żadna złotó­
wka nie zostałaby w  kraju, 
a miejscowi robotnicy praco­
waliby na innych budowach 
w kraju.

Podczas otwarcia ETC za­
powiadano, że ceny będą kon­
kurencyjne, niższe o 20% od 
poznańskich. Po kilku mie­
siącach okazało się, że polska 
norma - ruch cen tylko w  górę 
- sprawdziła się również 
w  swarzędzkim markecie.

- Odpowiadamy tylko za na­
szą firmę, ETC. I  tu nic się nie 
zmieniło, ceny rzeczywiście 
utrzymujemy na konkurencyj­
nym poziomie. Mam na myśli 
Euroshop. N ie bierzemy nato­
miast odpowiedzialności za ce­
ny w  hali nr 2, którą prowadzą 
firmy poznańskie. Nasza jurys­
dykcja tak daleko nie sięga. M y 
tylko im dzierżawimy pow ierz­
chnię. Nie możemy nakazać 
właścicielowi sklepu obniżenia 
cen. W stosunku do administ­
racji ETC są w  porządku, a że 
nie dotrzymują obietnicy danej 
współmieszkańcom? Sądzę, że 
klienci zweryfikują taki za­
mysł handlowania. No, chyba, 
że kogoś stać i traktuje swoje 
stoisko tylko promocyjnie, re­
klamowo, a utrzymuje się z sie­
ci sklepów w  Poznaniu lub in­
nych miastach. (Iz)

RO ZM O W A Z DR FARM  
ALINĄ NO W ACKĄ-W A- 
LISZKA - K IERO W NI­
KIEM APTEKI OSIEDLO­
WEJ W  SW ARZĘDZU

- Apteka Osiedlowa zainau­
gurowała 5 września dyżury 
nocne swarzędzkich aptek. 
Jak minął pierwszy tydzień ?

- Muszę przyznać, że byłam 
wręcz zszokowana szybkością 
z jaką ta informacja rozeszła się 
wśród mieszkańców miasta 
i  gminy. Wnioskuję z tego, że 
na tę d ecygę  mieszkańcy na­
prawdę czekali. N ie mieliśmy 
ani jednego dyżuru bez obsłu- 
zema co nąjmniej kilkorga 
klientów. Z  podręcznych staty­
styk wynika, że rekrodowa by- 
ła noc z soboty na niedzielę 
kiedy odwiedziło naszą aptekę 
14 osób. Co prawda niektórzy 
byli zdziwieni pobieraniem

DUŻY KROK 
DO PRZODU
przez nas dodatkowej opłaty za 
zrealizowany zakup w  wyso­
kości 8000 złotych, ale jest to 
zgodne z przepisami zawarty­
m i w  Dzienniku Ustaw minis­
terstwa zdrowia i opieki społe­
cznej. Co ważne również nie 
było przypadku w izyty  nocnej 
w  aptece z błahego powodu, 
a  wiadczy to o tym, że jesteśmy 
po prostu bardzo potrzebni.

- Jakie komentarze słyszała 
Pani od klientów ?

- Bardzo pozytywne, jak ró­
wnież od lekarzy, którzy tw ier­
dzą, ze wreszcie będą mogli 
natychmiast po udzieleniu po­
rady wysłać po zakup niezbęd- 
nych lekarstw. Zauważyłam 
ze właściwie 100 %  realizowa- 
nych nocą recept było wypisa­
nych dosłownie przed godziną.

- Czy apteka pod każdym  
względem jest już przygoto- 
wana do pełnienia nocnych 
dyżurów ?

- Jedyne kłopoty wiążą sie 
z obsadą kadrową, bowiem 
podczas dyżuru musi być obec­
ny magister farmacji. W  na­
szym przypadku konieczne 
jest zatrudnienie jeszcze jednej 
osoby z wykształceniem w y­
ższym farmaceutycznym. D o­
jeżdżam y do pracy w  Swarzę­
dzu z Poznania i to również nie 
ułatwia pracy, ale to ju ż nasze 
zmartwienie. Cieszę się, że do­
gadaliśmy się jako apteki z po­
zostałymi czterema i ulżyliśmy 
w  ten sposób potrzebującym 
nie tylko antybiotyków, ale ró­
wnież innych wyrobów  sprze­
dawanych u nas.

- Dziękuję za rozmowę.

P.S. P rzypom inam y, że ak­
tu a ln y  w ykaz a p tek  d y ż u ru ­
ją cych  nocą  w  S w arzędzu 
zam ieszczam y na s tro n ie  12 
w  „ In fo rm a to rz e  S w arzędz­
k im  .
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NASI HARCERZE ■ Z TARCZĄ

10 DH „Z o c h y "  im . B a ta lionu  „Z o ś k a "  podczas apelu.

W  dniach 9 - 1 1  w rześ­
nia 1994r. dla uczczenia 
51 rocznicy akcji Armii 
Krajowej i Lotnictwa  
W ojsk Alianckich na te re ­
nach leśnych w okół m iej­
scowości Janowo w  gm i­
nie Kostrzyn W lkp, odbył 
się Harcerski Rajd pod 
wodzą hm Krystyny 
Szczygieł oraz hm B .No­
waka, hm W .Celera i hm 
K.Misiek.

Z historii: W Janowie
14.09.1943r. dokonano zrzutu 
broni, co nie uszło uwadze Nie­
mców. Zgrupowane oddziały 
niemieckiej policji rozpoczęły 
intensywnie przeszukiwanie la­
su, zakończone odnalezieniem 
ukrytych pojemników. Areszto­
wano 12 pracowników leśnych, 
w  tym por. Furmańskiego, do­
wodzącego akcją w  Janowie.

W tegorocznym Rajdzie Pias-

A nia  P ieczonka podczas 
konku rsu  „ O r łó w " .

Fot. (2x) D. Sprycha

towskim udział wzięło 13 dru­
żyn harcerskich i starszoharcer- 
skich czyli około 400 osób.

Harcerki i harcerze poprzez 
współzawodnictwo rywalizo­
wali o tytuł „Pierwszej”  - druży­
ny harcerskiej i starszoharcers- 
kiej Chorągwi Wlkp ZHP.Dzień 
sobotni rozpoczął się Uroczys­
tym Apelem, po czym rozpoczę­
to zadań harcerskich. Dzień 
1 - młodzież prezentowała się 
podczas Jarmarku Harcerskie­
go Działania. Na każdym jarma­
rcznym stoisku wiele się działo. 
Pogoda dopisywała. 10 Swarzę- 
dzka Drużyna Harcerek „Zo­
chy”  im. Batalionu Zośka - d o ­
żyła uroczyście pod pamiątko­
wą kapliczką własnoręcznie 
wykonaną „dekorację leśną” . 
Nocą z sobory na niedzielę w la­
sach toczyły się „gry nocne” 
harcerzy. Drużyny zaprezento­
wały podczas Rajdu wysoki po­
ziom sprawności i ukazały naj­

lepszych i największych specja­
listów w  różnych dziedzinach. 
Rajd zakończono uroczystym 
Apelem połączonym z mszą po­
łową, w  której wzięli udział: Wo­
jewoda Poznański Włodzimierz 
Łęcki, Burmistrz m.Kostrzyn 
Wlkp., przedstawiciele Komen­
dy Chorągwi Wielkopolskiej 
ZHP im. Powstańców Wielko­
polskich, delegacje kombatanc­
kie, ludność okolicznych wsi, 
znąjomi poległych.Rąjd przy­
niósł ogromny sukces dwom 
Swarzędz kim drużynom. W kla­
syfikacji harcerskiej drużyn, n  
miejsce ząjęła 10 Swarzędzka 
Drużyna Harcerek „Zochy”  im. 
Batalionu Zośka pod wodzą hm 
Ewy Brożyńskiej. W klasyfika­
cji starszoharcerskiej również II 
miejsce ząjęła 65 Swarzędzka 
Drużyna Harcerzy Starszych 
„TAURUS”  im. Cichociemnych 
- dryżynowa phm Renata Jab- 
łocka.

Brawo! (kon)

POŻEGNANIE LATA

Zarząd TMZS zaprasza na 
rajd turystyczny im. Augusta 
Cieszkowskiego oraz na semi­
narium poświęcone temu wy- 
bitnemi Polakowi. Imprezy 
odbędą się w  sobotę 17 wrześ­
nia. Meta rajdu w  Wierzenicy 
czynna będzie od godz. 12.00, 
seminarium rozpocznie się 
w  zabytkowej Karczmie 
o godz. 13.00.

Zarząd zaprasza na swoje dy­
żury w  każdy piątek w  godz. od 
17.00 - 19.00. Dyżury pełnione 
są w  pomieszczeniach piwnicz­
nych Klubu Olszynka, oś. Koś­
ciuszkowców 26.

Burmistrz Miasta i Gminy 
Miejsko - Gminny Ośrodek 
Kultury, Klub Sportowy „U- 
NIA” w  Swarzędzu zapraszają 
na imprezy rozrywkowo - spo­
rtowe „Pożegnanie lata”, 
w programie których:

16 września (piątek), godz.
17.00 - 18.00 Koncert Swarzędz- 
ldej Orkiestry Dętej

17 września (sobota), godz.
16.00 - Występ Zespołu Pieśni 
i Tańca „Poligrodzianie” ; godz. 
17.15 - 18.45 - Koncert wokalno 
- muzyczny zespołów młodzie­

żowych (Swarzędz); od godz. 
15.30 - Kiermasz książki z udzia­
łem pisarzy poznańskich 
Imprezy sportowe

17 września (sobota), godz.
11.00 Klasa juniorów „Unia” 
Swarzędz - „Orkan Anim ex” 
Konarzewo; godz. 13.30 - Klasa 
trampkarzy młodszych „Unia” 
Swarzędz - „  Błękitni”  - Owińs- 
ka

18 września (niedziela), godz.
11.00 - Klasa makroregionalna 
„Unia”  Swarzędz - „Sparta” 
- Oborniki

SPOTKANIE Z RADNYM
Radny, M irosław  Horla, zaprasza w yb o­

rców, z osiedli spółdzielczych, na kam eral­
ne spotkanie, poświęcone sposobom rea­
lizacji przedwyborczych postulatów m ie­
szkańców.

Szkoła Podstawowa nr 3 Os. C zw arta­
ków, 21 września 94r. godz.18.00

WAKACJE Z „TRÓJKĄ"

CHCĄ I MOGĄ
W ubiegłą środę w  Szkole 

Podstawowej nr 3 w  Swarzę; 
dzu odbyło się tradycyjne juz 
spotkanie podsumowujące let­
nią akcję wakacyjnego wypo­
czynku dzieci i młodzieży. Gos­
podynią spotkania była dyrek­
tor SP  -3 p. Krystyna Leśniaki 
a uczestniczyli w  nim organiza­
torzy i wychowawcy obozów 
i kolonii letnich oraz zaprosze­
ni goście.

W  kameralnym nastroju, 
w  miłej atmosferze przy trady­
cyjnej „  małej czarnej”  wymie­
niono bogate już w  tej szkole 
doświadczenia z wakacyjnych 
akcji.

Swarzędzka „3”  zorganizo­
wała tego lata: 2 turnusy kolo­
nii w  Międzygórzu, 2 turnusy 
obozu tanecznego w  Sierako­
wie, obóz dla klasy Vut 
b w  Imiołkach, 3 obozy spor- 
towe w  Ustce, Lubaszu i Gołań- 
czy oraz obóz językow y w  Z8' 
niemyślu. Ponadto 5 uczniów 
tejże szkoły uczestniczy*0 
w  zorganizowanym przez P °l' 
ski Zespół ds. Promocji Zdro­
wia obozie samorządowy111 
w  Gołkowicach k/ Starego Są­
cza, a 6 koszykarek pod wodzą 
p. Anny Zw iefk i przybywało 
na zgrupowaniu w  Szwecji; 
W  tjmi roku z obozowych akCIJ 
letnich skorzystało w  SP-3 - 334 
uczniów w  tym 22 w  czerw­
cowej „  zielonej św ietlicy” -

W toczącej się dyskusji, bur­
mistrz poddał pod rozwag? 
sprawę utworzenia stałej bazy 
wypoczynkowej dla swarzędz- 
kich dzieci.

Na słowa uznania zasługują 
wszyscy, którzy nie szczędzą0 
wysiłku i własnego wakacyjne; 
go czasu poświęcili się trudnej 
i odpowiedzialnej pracy 118 
obozach i koloniach letnich. 
zobaczenia za rok- tym i słowa­
mi żegnała uczestników spot­
kania p. K. Leśniak - w  P°" 
czuciu jeszcze lepiej wykona­
nego społecznego obowiązku-

Klan

★  ★ ★

TELEGRAM
Drodzy absolwenci Szkoły 

Podstawowej N r 3 w  Swarz?" 
dzu

Trudno uwierzyć, ale Wasza 
kochana „buda” ma już 
la t

Zapraszamy W as na Uro­
dziny! Świętować je będziemy 
od 8-13JC.br. i mamy nadzie- 
ję, że W as zobaczymy. Propo­
nujemy trochę wspomnień' 
nieco wspólnej zabawy, różne 
atrakcje. A  może macie jakieś 
pomysły dotyczące tych uro­
dzin?

DZWpŃCIE! DZWOŃCIE! 
DZWOŃCIE!

Tel. 174-950 codziennie 
8.00-15.00, środy 8.00-17.30 

o r g a n i z a t o r z y
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GDY DZIECKO 
MA GORĄCZKĘ

Prawidłowa temperatura dała waha się 
°d 36 do 37 stopni C. Po  długiej, męczącej 
zabawie może chwilowo podnieść się do 
37,5 stopni C. N ie jest wówczas objawem 
chorobowym. Utrzymująca się gorączka 
powyżej 37,5 C świadczy o stanie chorobo- 
wym- Jej wystąpienie oznacza, że orga­
nizm uruchomił swój system obronny. Jest 
y ięc pozytywnym znakiem. Ważne jest 
Jednak, by nie dopuścić do nadmiernego jej 
Wzrostu, męczącego dla dziecka i mogące­
go zwłaszcza u małych dzied  doprowadzić 
n° pojawienia drgawek.

Gorączkujące dziecko należy położyć do 
•°zka bez ubranka lub w  cienkiej koszulce 
1 Przykryć bawełnianym prześcieradłem, 
nawet gdy w  pokoju jest chłodno. Jeżeli 
temperatura przez pół godziny utrzymuje 
s*ę powyżej 40 stopni C, należy ciało dziec- 
Ka obmywać gąbką zmoczoną w  letniej 
wodzie ( letnia woda powoduje rozszerze­
nie naczyń krwionośnych skóry i wzmożo­
ne oddawanie depła); nie używajmy zim­
nej wody wywołującej skurcz naczyń i za­
dym an ie  ciepła. Jeśli dziecko ma dresz- 
~z®>. można dodać trochę gorącej wody.
abieg przerywamy, gdy gorączka spadnie 

Qo 38 stopni C.

ni ^ąjskuteezniejszym sposobem obniża-
a gorączki jest podanie paracetamolu 

lub aspiryny. Aspiryny nie należy 
iawT°Wać' &dy gorączce towarzyszą ob- 
nip^ ospy wietrznej lub grypy, gdyż ist- 
e.g^^nfirożenie wystąpienia zespołu Rey- 
di?i . r4czkującemu dziecku podajemy 
D ilości płynów. Nie budzimy go, by 
iest k lelc cbniżający temperaturę, bo sen 

st bardziej skuteczny. Gorączka u dziec- 
a poniżej 6 miesiąca życia, a u starszego 

2Z im u ją c a  się dłużej niż 24 godziny, 
is zc zą  gdy towarzyszą je j niepokojące 
jawy, bezwzględnie wymaga konsultacji
lekarzem.

Noszenie obuwia na wysokich 
obcasach, zwłaszcza przy pracy na 
stojąco, prowadzi po latach do 
zniekształceń stóp, wymagających  
leczenia operacyjnego.

Zazwyczaj buty na wysokich obcasach są 
także wąskie i szpiczaste, co przyczynia się 
do powstania tzw. stopy poprzecznie płas­
kiej. Jak takie schorzenie rozpoznać?

łuku —  ciężar ciała opiera się w tedy na 
okolicy I I  i I I I  kości śródstopia. To  z kolei 
zmienia napięcie mięśni i powoduje młoto­
wate (  w  zgięciu) ustawienie palców stopy 
oraz stopniowe odchylanie dużego palca 
(palucha) ku środkowi, czyli powstaje tzw. 
paluch koślawy (haluks)

Te trzy wady (stopa poprzecznie płaska, 
palce młotowate i koślawe paluchy) two­
rzą zespół, będący źródłem coraz silniej-

CHOROBY WYSOKICH OBCASÓW
Na normalnej, zdrowej stopie można w y­

raźnie dostrzec dwa łuki —  podłużny, od 
pięty do nasady palców, wyraźniejszy od 
wewnętrznej powierzchni (jego brak jest 
przyczyną płaskostopia) i poprzeczny, w i­
doczny w  przedniej części stopy.

Uniesienie pięty ku górze sprawia, że 
punkt nacisku ciężaru dała przesuwa się 
do przodu, co prowadzi do spłaszczenia 
łuku poprzecznego ■—kośd śródstopia roz- 
' ' ---- J- - nnwpt do odwrócenia

szego bólu stópprzy staniu i chodzeniu. 
Pojawia się on oczyw iśde najszybciej 
u pań z nadwagą.

W pierwszej fazie choroby pozytywne 
działanie mają wkładki ortopedyczne (u- 
noszące poprzeczne sklepienie stóp) oraz 
odpowiednie ćwiczenia. Utrwalone znie­
kształcenia można leczyć jednak wyłącz­
nie operacyjnie, a efekt zabiegu nie zawsze 
jest trwały.

Rad wysłuchała FIL

CZY WIECIE, ŻE ...
☆  Regularne p id e  jogurtu zmniejsza 

ryzyko zachorowania na raka żołądka lub 
jelit. Stwierdzili to naukowcy z zakładu 
badań żywienia w  Karlsruhe. Zależy to 
jednak od gatunku jogurtu, najbardziej 
skuteczny jest ten zawierający żywe bak­
terie kwasu mlekowego.

☆  Jeśli ktoś porzuca palenie, to już po 
dwu latach może odczuć skutki tego kro­
ku: zmniejsza się o jedną trzedą ryzyko 
zachorowania na choroby serca i krążenia. 
A by  jednak zniknęły dalsze dwie trzecie 
ryzyka, musi upłynąć jeszcze około 8 lat. 
Oczywiśde, jeśli poza tym prowadzimy 
zdrowy tryb żyda.

*  Stały brak snu może doprowadzić do 
cpron im  DÓźniej człowiek idzie

spać, tym bardziej aktywny jest jego  sys­
tem nerwowy. Wyraźnym tego znakiem są 
intensywne fazy snu tuż przed przebudze­
niem. Często towarzyszy im silne b idę 
serca i wzrost dśnienia, następuje skurcz 
naczyń krwionośnych. Wszystko to stwa­
rza niebezpieczeństwo zawału.

☆  Amerykańscy uczeni opracowali test, 
na podstawie którego można stwierdzić, 
czy ktoś choruje na chorobę Alzheimera. 
Diagnozę można postawić za pomocą kom ­
putera z niewielkiej ilości odpowiednio 
poferbowanego naskórka chorej osoby.

☆  Jedynacy są szczególnie podatni na 
alergię. W rodzeństwie liczącym 4-5  dzieci 
ryzyko alergii zmniejsza się o jedną trzedą. 
Być może dlatego, że dzieci wówczas prze­
chodzą wcześniej charakterystyczne dla 
wieku dziecięcego infekcje i w  ten sposób 
wzmacniają swój system obronny.

Z a  „Zdrowsze Życie"

WĘDKARZE NIE SA BEZ WINY
dod2y w ?dkarstwo może przyczyniać się 
jak twastac3i środowiska? Brzmi to prawie 
h o h h re^ al ^ rzecie2 t0 takie niewinne 
do?  "  Wydawać by się mogło, że jedynie 
w z® Przyczyniać się do rozdźwięków 

spowodowanych ciągłą nieobe- 
nością wędkarza w  domu.

Zak)d̂ alt Przynęta, czyli to, co wędkarz 
sta 8̂ - na haczyk, by złowić rybę, nie 
ka^°'W* 2aSr°'żenia dla wody i je j miesz- 
Dla *-iW‘ Jednak już opakowanie... czyli 
s: stikowe pudełka, w  których umieszcza 

^Przynęty, haczyki, błystkiitp. często są 
.iui ■ cane w  krzaki przez wędkarzy, co 

J}1*  Jest obojętne dla środowiska. Tylko 
trud 2n*’ starzy wędkarze, zadają sobie 
Wod pozostawienia po sobie czystości nad

któ ° lejnym skutkiem postępowania nie- 
cesuyC*1 w ?dkarzy jest przyspieszanie pro- 
hych elro®zacji małych zbiorników wod- 
Zanpt ^ o d z i  tu o wrzucanie do wody 
d ieis przyciągnąć ryby w  jakieś
hie j' 9-zęsto jednak zdarza się, że ryby 
t^ted a° a'^  smakołyków leżących na dnie.

Qy rozpoczyna się proces gnicia.

W użyźnionej wodzie szybciej rozwijają się 
glony, zmniejsza tym samym je j przejrzys­
tość.

Główną przyczyną etrofizacji jest jed­
nak rolnictwo; wylewana do wody gnojó­
wka i nawozy spływające z pól. Węd­
karze jednak też przykładają do tego 
swoją, małą bo małą, ale zawsze cegiełkę.
(fil)

JAK PRAĆ PODUSZKI
Lato i wczesna jesień to najlepsze okresy do 

prania poduszek. Dlatego też warto przejrzeć 
pościel, by sprawdzić, czy im tego nie po­
trzeba.

Jak ja to robię? Nadpruwam poduszkę w je ­
dnym mięjscu, wsuwam ją w specjalnie do 
tego celu uszyty wcześniej muślinowy (lub 
tetrowy) woreczek i przesypuję pierze. Robię 
to w łazience, zamykając drzwi, w chustce na 
głowie. Worek z pierzem zaszywam. Następ­
nie w dużej miednicy przygotowuję letnią 
wodę z dużą ilością rozgotowanego mydła, 
zanurzam w niej worek z pierzem i ugniatam 
lekko, jak wełnę. Po praniu kilkakrotnie płu­
czę w wodzie o tej samej temperaturze co 
pranie. Worek po wy gnieceniu i strzepnięciu 
wieszam w przewiewnym miejscu, ale nie na 
słońcu. Od czasu do czasu przewracam worek 
na drugą stronę jednocześnie potrząsając 
nim, by pierze szybciej wyschło. Gdy jest już 
całkiem suche jeszcze raz przetrzepuję worek 
i kładę go na godzinę w miejscu nasłonecz­
nionym, by nabrało puszystości i lekkości.

Gdy nie mam nowego inletu, piorę stary, 
prasuję, a jeśli nie jest dość szczelny, nacie­
ram go dokładnie (po lewej stronie) miejsce 
przy miejscu, stearyną (świeczką). Pierze 
przesypuję tym samym sposobem, co poprze­
dnio. Zszywam —  i poduszka jest jak nowa.

(fil)
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SPORT • TURYSTYKA* SPORT

PORAŻKA ALE Z HONOREM
Lech II Poznań:
Unia Swarzędz 2:1 (1:1)

Po dwutygodniowej przerwie 
na boisko powróciła pierwsza 
drużyna Unii Swarzędz by roze­
grać swój kolęjny mistrzowski 
mecz.

Deszczowa i wietrzna aura to­
warzyszyła wyjazdowemu poje­
dynkowi naszego zespołu z rezer­
wami poznańskiego Lecha. Cięż­
kie, mokre boisko, a zwłaszcza 
błotniste przedpola bramkowe, 
wcale nie ułatwiały piłkarzom 
obu drużyn gry. Początek spot­
kania był bardzo obiecujący. Ze­
spół Unii odważnie zaatakował 
i już w  10 min. mogło być 1:0. 
Poprzeczka uratowała jednak 
Lechitów od utraty bramki po 
przepięknym strzale Mariusza 
Pietrzaka. Na kolejną wyborną 
akcję nie trzeba było długo cze­
kać. Pięć minut później akcję 
całego zespołu celnym strzałem 
zakończył Maciej Andrzejczak, 
wyróżniający się piłkarz Unii 
w pierwszej odsłonie pojedynku. 
Była to naprawdę popisowa ak­
cja naszego zespołu. Podobne

ZABRAKŁO
DOŚWIADCZENIA

W  p i e r w s z e j  p o ł o w i e  m e c z u  t r a ­
m p k a r z y  m ł o d s z y c h  P i a s t a  K o b y l ­
n i c a  z  P o l o n i ą  Ś r o d a  n a s i  p i ł k a r z e  
p r z e w a ż a l i ,  n i e  w y k o r z y s t a l i  j e d ­
n a k  w i e l u  d o g o d n y c h  s y t u a c j i .  B r a ­
m k i  z d o b y l i  n a t o m i a s t  p r z e c i w n i c y .  
D r u g a  c z ę ś ć  m e c z u  b y ł a  w y r ó w n a ­
n a ,  P i a s t  z d o b y ł  b r a m k ę  k o n t a k ­
t o w ą  ( E m i l  M ą j c h r o w s k i )  l e c z  n a  
w y r ó w n a n i e  n i e  s t a r c z y ł o  c z a s u .  
W y n i k  m e c z u  1 :2  ( 0 : 2 ) .  S k ł a d  P i a s t a  
: D .  N o g a j ,  P .  T o m a s z e w s k i  (  P .  
M i c h a ł o w s k i ) ,  P .  M a ń k a (  B .  W m i k ) ,  
P .  P r z e p i ó r a ,  D .  L u d w i n  (  T .  S t e i n -  
k e ) ,  W . P a w l a c z y k  ( M .  K l e i n s c h -  
m i d t ) ,  M . J ę d r o s z y k ,  P . G o g ó l s k i ,  E .  
M ą j c h r o w s k i ,  J .  N o g a j .

DOBRA POŁOWA
M i m o  p r o w a d z e n i a  2 :0  p r z e z  g o ­

ś c i  t r a m p k a r z e  s t a r s i  P i a s t a  p o t r a f i ­
l i  w y r ó w n a ć  s t a n  m e c z u  n a  2 :2 . 
W  d r u g i e j  p o ł o w i e  g o ś c i e  s t r z e l i l i  
d w i e  b r a m k i  i  w y n i k  m e c z u  2 :4  (2 : 2 )  
d l a  J a r o b u d u  M i ł o s ł a w .

S k ł a d  P i a s t a :  K a s z u b s k i ,  S i b e r -  
n a g e L  J a n i c k i ,  S o b o l e w s k i ,  S t e i n -  
k e ,  Ś d g o c k i  ( Ł a g a n o w s k i ) ,  N i k -  
l a u s ,  C h l e w b o w s k i ,  K u b i c k i ,  B e j m a  
( K l i k s ) .

B r a m k i  d l a  P i a s t a  z d o b y ł  K u b i ­
c k i .  K o l e j n y  m e c z  t r a m p k a r z e  s t a ­
r s i  r o z e g r a j ą  w  K i s z k o w i e ,  w  s o b o t ę  
1 7  w r z e ś n i a  o  g o d z .  1 3 .0 0 .

KTO, Z K IM . GDZIE.
p i ł k a  n o ż n a  - s o b o t a ,  1 7 .I X .  g o d z .  

1 1 .0 0  U n i a  : O r k a n  K o n a r z e w o ,  k l a ­
s a  j u n i o r ó w  , s t a d i o n  p r z y  u l .  ś w .  
M a r c i n  1
g o d z .  1 3 .3 0  U n i a  U  : B ł ę k i t n i  
O w i ń s k a ,  t r a m p ,  m ł ,  s t a d i o n  p r z y  
u l .  ś w .  M a r c i n  1 
g o d z .  1 5 .0 0  P i a s t  : H e r b a p o l  
K l ę k a ,  t r a m p k a r z e  m ł .  b o i s k o  
w  G r u s z c z y n i e .
n i e d z i e l a ,  1 8 .D C . g o d z .  1 1 .0 0  U n i a  
: S p a r t a  O b o r n i k i ,  m a k r o r e g i o n ,  
s t a d i o n  p r z y  u l .  ś w .  M a r c i n  1

chciałoby się częściej oglądać. Po 
utracie bramki Poznaniacy przy­
spieszyli tempo gry i mecz się 
wyrównał. W 25 minucie spot­
kania, po strzale napastnika gos­
podarzy udanie interweniował 
nasz bramkarz. Wybita przez nie­
go piłka trafiła pod nogi naszych 
obrońców, którzy niefrasobliwie 
podali ją wprost pod nogi nad­
biegającego przeciwnika, który 
bez trudu umieścił piłkę w  siatce. 
Sytuacja na boisku zmieniała się 
jak w kalejdoskopie. W 42 minu­
cie wspaniale interweniował Ro­
bert Karwacki, który wyszedł 
obronną ręką z sytuacji sam na 
sam.
W drugiej części spotkania za 
Strzelca bramki Andrzejczaka 
wszedł do gry Jacek Pasek. Lek­
ką przewagę uzyskał zespół gos­
podarzy. Gra bardzo się zaost­
rzyła, chociaż i do przerwy wiele 
pojedynków odbywało się na po­
graniczu faulu. Taką sytuację 
spreparował sędzia, który nie po­
trafił utrzymać w  ryzach zbyt 
ostrych zapędów piłkarzy obu 
drużyn. W 62 min. spotkania szy­
bki atak Lechitów zakończył się

♦  T r a m p k a r z e  m ł o d s i  U n i i  I I  
S w a r z ę d z  p o  r a z  p i e r w s z y  w  t y m  
s e z o n i e  w y s t ą p i l i  p r z e d  w ł a s n ą  p u ­
b l i c z n o ś c i ą .  L i c z n i e  z g r o m a d z e n i  
k i b i c e  o g l ą d a l i  d o ś ć  w y r ó w n a n y  p o ­
j e d y n e k  n a s z e g o  n a j m ł o d s z e g o  z e ­
s p o ł u  z  O r k a n e m  J a r o s ł a w i e c .  S t a ­
r s i  o  r o k  z a w o d n i c y  O r k a n u  p r z e ­
w y ż s z a l i  n a s z y c h  c h ł o p c ó w  f i z y c z ­
n i e ,  c i  z a ś  n a d r a b i a l i  a m b i c j ą  i  w o l ą  
w a l k i .  D o  p r z e r w y  z e s p ó ł  U n i i  p r o ­
w a d z i ł  1 : 0  p o  p i ę k n y m  s t r z a l e  
Ł u k a s z a  K u b z d y l a .  J e s z c z e  p r z y n a ­
j m n i e j  d w i e  a k c j e  n a s z  z e s p ó ł  m ó g ł  
z a k o ń c z y ć  b r a m k a m i .  P o  p r z e r w i e  
m i m o  p r z e w a g i  o p t y c z n e j  s w a r z ę -  
d z a n ,  o s t a t n i e  10  m i n u t  n a l e ż a ł o  d o  
g o ś c i .  N a  5  m i n .  p r z e d  k o ń c o w y m  
g w i z d k i e m  s ę d z i e g o  p i ę k n ą  i n d y w i ­
d u a l n ą  a k c j ą ,  p o p i s a ł  s i ę  n a p a s t n i k  
J a r o s ł a w c a  i  p l a s o w a n y m  s t r z a ł e m  
w  d ł u g i  r ó g  p o k o n a ł  n a s z e g o  b r a m ­
k a r z a .  W y n i k  1 :1  n i e  k r z y w d z i  ż a d ­
n e j  z  d r u ż y n .

+  D r u g i e  z  k o l e i  z w y c i ę s t w o  i  t o  
p o n o w n i e  3 : 0  o d n i ó s ł  z e s p ó ł  t r a m p ­
k a r z y  m ł o d s z y c h  U n i i  I  w  m e c z u  z  „  
1 1 - t k ą ”  M i e s z k a  G n i e z n o .  O d  p o ­
c z ą t k u  s p o t k a n i a  p r z e w a g ę  u z y s k a ł  
n a s z  z e s p ó ł ,  l e c z  d o ś ć  d ł u g o  n i e  
m ó g ł  u d o k u m e n t o w a ć  j e j  b r a m k ą .  
W  17  m i n .  s p o t k a n i a  w  o g r o m n y m  
z a m i e s z a n i u  p o d b r a m k o w y m  p i e r ­
w s z e g o  g o l a  u z y s k a ł  P .  M a z u r k i e -

N a  s p o r e  n e r w y  n a r a z i l i  p i ł k a r z e  
P i a s t a  K o b y l n i c a  s w o i c h  k i b i c ó w ,  
w  p o j e d y n k u  z  S o k o ł e m  M i e ś c i s k o ,  
w  k t ó r y m  b r a m k i  m o g ł a  z d o b y ć  
j e d n a  i  d r u g a  d r u ż y n a .  W y n i k  0 :0  
u t r z y m y w a ł  s i ę  d o  7 0  m i n u t y .  D o ­
p i e r o  w  k o ń c ó w c e  m e c z u  g o ś c i e  
o d d a l i  i n i c j a t y w ę ,  a  s k u t e c z n o ś c i ą  
p o p i s a l i  s i ę  s t r z e l c y  b r a m e k  : S a w i ­
c k i  o r a z  K o s o w s k i . G o ś c i o m  s z c z ę ­
ś c i e  n i e  s p r z y j a ł o .  D z i ę k i  z w y c i ę s t ­
w u  i  z d o b y c i u  d w ó c h  b r a m e k  P i a s t  
a w a n s o w a ł  w  t a b e l i .  N a j b l i ż s z y  p o -

zdobyciem przez nich bramki 
przy dość biernej postawie na­
szych defensorów. Gra nadal to­
czyła się pod dyktando Poznania­
ków, którzy w  77 minucie w  ogro­
mnym zamieszaniu podbramko­
wym mogli strzelić gola. W dwie 
minuty później Jacek Pasek po­
pisał się ładnymś strzałem z dal­
szej odległości, a w 84 min. zainic­
jowanej przez Krzysztofa Szaka 
akcji nie wykorzystali nasi napa­
stnicy. Karwacki jeszcze raz na 
pięć minut przed końcowym gwi­
zdkiem sędziego popisał się pięk­
ną obroną, będąc sam na sam 
z napastnikiem Lecha. Do końca 
spotkania wynik nie uległ już 
zmianie, a gra stała się nerwowa 
i momentami zbyt ostra. Pomimo 
porażki nasz zespół prezentował 
się lepiej, zwłaszcza w pierwszej 

ołow ie, niż w poprzednich spot- 
aniach.
Skład Unii: Karwacki, Andrze­

jczak, Czerwiński, Zaleśny, Bob­
kowski, Michalak, Sangowski, 
Smelka, Pietrzak, Minge, Bur- 
chacki. Andrzejczaka zmienił 
Pasek, Pitrzaka - Szak, Smelkę 
- Zimny oraz Burchackiego - Ko­
bus. Klan

w i c z .  T y l k o  t r z y  m i n u t y  c z e k a l i  k i ­
b i c e  n a  d r u g ą  b r a m k ę ,  k t ó r ą  w  2 0  
m i n .  u z y s k a ł  Ł .  Z a m e l c z y k .  W  d r u ­
g i e j  p o ł o w i e  o b r a z  g r y  n i e  u l e g ł  
z m i a n i e .  P i ł k a r z e  M i e s z k a  s p o r a d y ­
c z n i e  o d w z a j e m n i a l i  s i ę  s z y b k i m i  
k o n t r a m i ,  k t ó r e  u m i e j ę t n i e  p o ­
w s t r z y m y w a l i  s w a r z ę d z c y  o b r o ń ­
c y .  W  3 5  m i n .  m e c z u  Ł u k a s z  S o b o t a  
u w o l n i ł  s i ę  s p o d  o p i e k i  o b r o ń c ó w  
i  p i ę k n y m  s t r z a ł e m  u s t a l i ł  w y n i k  
s p o t k a n i a .

♦  M e c z e m  z  d r u ż y n ą  S P 1 3 1 z a i n ­
a u g u r o w a l i  r o z g r y w k i  o  m i s t r z o s t ­
w o  l i g i  t r a m p k a r z y  s t a r s z y c h  p i ł ­
k a r z e  U n i i .  O s ł a b i o n y  b r a k i e m  k i l ­
k u  z a w o d n i k ó w  z e s p ó ł  s w a r z ę d z k i  
(  m . i n  Z u r k a )  m u s i a ł  u z n a ć  w y ­
ż s z o ś ć  r y w a l i  i  p o  m e c z u  s t o j ą c y m  
n a  d o b r y m  p o z i o m i e  z s z e d ł  z  b o i s k a  
p o k o n a n y  2  :0  (  0 :0 ) .  D w a  W ę d y  
o b r o ń c ó w  w y s t a r c z y ł y  b y  g o s p o d a ­
r z e  m o g l i  c i e s z y ć  s i ę  z w y c i ę s t w e m .  
N a s z  z e s p ó ł  r ó w n i e ż  m i a ł  k i l k a  s y ­
t u a c j i  z  k t ó r y c h  m o g ł y  p a ś ć  b r a m k i ,  
a  d w ó c h  n a j l e p s z y c h  n i e  w y k o r z y s ­
t a ł  R a f a ł  J a n k o w s k i .

♦  D r u ż y n a  j u n i o r ó w  r e z e g r a ł a  
s w ó j  m e c z  w  s o b o t n i e  p o p o ł u d n i e  
w  S k o k a c h .  P r z e c i w n i k a m i  n a ­
s z y c h  c h ł o p c ó w  b y ł a  d r u ż y n a  m i e j ­
s c o w e j  W e ł n y .  P o  d o ś ć  c i e k a w y m  
w i d o w i s k u  p a d ł  r e m i s  1 : 1.

j e d y n e k  P i a s t  r o z e g r a  w  B y t y n i u  
(  n i e d z i e l a  g o d z .  1 4 .0 0 ),  w  m i ę d z y ­
c z a s i e  - w  ś r o d ę  - d r u ż y n a  r o z e g r a  
p o j e d y n e k  p u c h a r o w y .

S k ł a d  P i a s t a :  D o m i n i a k ,  A n d r z e ­
j e w s k i ,  K i j a k ,  G a ł c z y ń s k i ,  D e r ę g o -  
w s k i ,  S i e b e r t ,  K o s o w s k i ,  B a n a s i a k ,  
G o ł e m b o w s k i  (  o d  6 8  m i n  S z r a m -  
k o w s k i ) ,  K a c z o r ,  S a w i c k i .

T r e n e r  A .  S p e k :  „  d r u ż y n a  r o z ­
k r ę c i ł a  s i ę  d o p i e r o  j » d  k o n i e c  m e ­
c z u .  W y r a ź n i e  b y ł o  w i d a ć ,  ż e  l e p i ę j  
b y l i ś m y  p r z y g o t o w a n i  d o  s e z o n u ” .

PŁKARSKA 
KADRA CZEKA

Tak najkrócej skomentować 
można nominacje młodych swa- 
rzędzkich piłkarzy do kadry Po­
lski i województwa.

Systematyczna praca prowa­
dzona przez trenerów drużyn 
młodzieżowych w  KS Unia 
i szkołach podstawowych (3 i D 
przynosi zamierzone fakty. Są 
nimi nie tylko dobre występy 
naszych zespołów w  ligach mło­
dzieżowych i wszelkiego rodza­
ju turniejach jak np. mistrzost­
wo ligi Orlików uzyskane przez 
drużynę Andrzeja Kubzdyl8 
( pierwszy raz w  historii klubu! 
ale nade wszystko, powołanie 
swarzędzkich zawodników do 
kadry województwa, makrore­
gionu oraz Polski.

W dniach 8-14 sierpnia Piotr 
Ziętek i Michał Zaporowski- za­
wodnicy roczników 78/79 repre­
zentowali województwo pozna­
ńskie w  silnie obsadzonym tur­
nieju w  Szwecji, gdzie wraz 
z drużyną zajęli pierwsze miejs­
ce pokonując w  finale narodowy 
zespół Łotwy 3:2.

Jeszcze we wrześniu, repreze­
ntacja województwa przygoto­
wująca się do rozgrywek o Pu­
char Michałowicza rozegra wy­
jazdowy mecz w  Zielonej Górze 
z tamtejszą kadrą wojewódzką; 
Na ten mecz powołani zostali 
trzej piłkarze rocznika ’80> 
a mianowicie : Tomasz Stankie­
wicz, Rafał Jankowski i Łukasz 
Żurek. Wszyscy oni są wycho­
wankami trenera Wiesława Za­
porowskiego.

Rafał Jankowski po raz drugi 
powołany został do kadry Polski 
U-15. Konsultacja szkoleniowa 
odbędzie się w  dniach 13 - 1A 
tym razem w  Dęblinie. Uczest­
niczyć w  niej będzie 24 zawod­
ników. Rafał, który wyróżnia się 
nie tylko grą, ale postawą godną 
ucznia i sportowca, zyskał zau­
fanie trenerów i zawodników, 
którzy powierzyli mu odpowie­
dzialną i zaszczytną funkcję ka­
pitana drużyny.

Jeszcze piłka nożna w  Swa­
rzędzu nie zginęła, zdało by się 
zawołać, o czym nie pamiętają 
decydenci dzielący społeczno 
pieniądze na sport i rekreację; 
Czy nie warto zainwestować 
w  te młode talenty, w  tych mło­
dych chłopców, którzy godnio 
reprezentują nie tylko swarzę­
dzki klub, ale również nasze 
miasto.

Należy sądzić, że dalsza sys­
tematyczna praca zaowocuje 
dobrymi wynikami i nowymi 
nominacjami. Sekcji piłkarskiej 
- najstarszej w  klubie, życzyc 
należy dobrych wyników, zna­
cznie większej opieki ze strony 
władz miejskich, hojnych spon­
sorów i kibiców, a trenerom wy­
trwałości w  pracy. Klan

KOLUMNY SPORTOWE 
REDAGUJE 

ANDRZEJ KLAMEREK

WYNIK LEPSZY OD GRY

Z MŁODZIEŻOWYCH BOISK
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SPORT • REKREACJA • SPOR1
Za nieco ponad dwa ty ­

godnie rozpoczynają się 
rozgrywki II ligi, w  których 
wystartują również swa- 
ffędzkie koszykarki. Nieo­
ficjalnie mówi się, że 
w tym sezonie bardzo real­
nym wydaje się zajęcie 
Przez nie miejsca w  pierw­
szej trójce. W  drużynie za­
szły spore zmiany kadro­
we, acz dopiero spotkania 
ligowe pozwolą na udziele­
nie precyzyjnej odpowie­
dzi na pytanie - na ile nowe 
zawodniczki wzmocniły si­
łę drużyny, a odejście Bea­
ty Smolarek ją osłabiło.

A lic ja  G rzym ała

p°  zakończeniu wakacyjnyc 
oozńw poprosiłem trenera Ai 
°niego Łęszczaka o dokonam 

Podsumowania tej fhzy przygott 
wan wraz z komentarzem o ka: 
“ eJ z szesnastu dziewcząt, któi
znajdą się, najprawdopodobnie 
”  składzie ligowym.

■.Podczas obozu w Osieczni?P rr^^' ■' - —

ł li^ j  c“  m.in. z beniaminkie 
te f i  ’ drużyną WSP TK  Bougut 
Hur elona Góra oraz It-ligowy 
spotlganem Wołomin. Obyw< 
im _Kania zakończyły się nasz 
naj^orażkami, acz nie wynik b 
kor? ̂ ^ js z y -  Na parkiecie w 
Hic2iSta êm wszystkie 16 zawo 
skład ■ Z ktdry ch kilka w ty 
Przp?-e gra*° P ° raz pierwsz 
gowvrV,nauguracją rozgrywek 
Udział weźmiemy jeszc 
(nis-, w turniejach w Poznan 
i w ę,erny o nim oddzieln

"  Szczecinie.
fjpii

—  “pędziły odpoczywając. Ti
uasze kadrowiczki - Ewa Ports 
Ewa Borys i Monika Ignas: 
Przebywały na turniejach i ol 
‘ ach kadry Polski. Pewną tn 
ością, którą przewidywałe 

uył Pobyt po raz pierwszy 
wspólnym obozie koszyka] 
bonowanych jeszcze niedau 
.̂ f^wno przez Krzysztofa B< 
rA * Przeze mnie. Nie obyło
owiueż bez indywidualizacji t 
jugów, bowiem okazało się, 

Kuka zawodniczek ma tenden

KOSZYKARSKI SEZON JUŻ ZA PASEM

LIGOWA SZESNASTKA
d o  k o n t u z j i  m i ę ś n i o w y c h .  W p r o ­
w a d z i ł e m  d l a  w s z y s t k i c h  z e s z y t y  
t r e n i n g o w e ,  ć w i c z e n i a  z e  z n a j o ­
m o ś c i  z n a k ó w  t o p o g r a f i c z n y c h  
d z i ę k i  c z e m u  , c h y b a  j a k o  j e d y n a  
d r u ż y n a  I i - l i g o w a ,  m o j e  z a d o w -  
n i c z k i  p o t r a f i ą  g r a ć  z  t z w . t a b l i -  
c z k i .

O tym, jak dziewczęta praco- 
wały podczas obozów może świa- 
dczyć stwierdzenie Alicji Grzy­
mały - jednej z naszych nowych 
twarzy w zespole, która po treni­
ngu w Bobowicku powiedziała 
-„tak ciężkiego treningu jeszcze 
nie przeszłam, ale go przeży­
łam” . Tak zaangażowanych 
w treningi dziewcząt jeszcze nie 
widziałem podczas 5-letniej pra­
cy z nimi.

Przechodząc do indywidualnej 
oceny poszczególnych zawodni­
czek mogę powiedzieć, że znacz­
nie więcej po obozach letnich wi­
dzę plusów niż minusów. Pod­
czas spotkań sparringowych 
wreszcie zaczęła dużo i celnie 
rzucać Karolina Sierszulska, kil­
ka dziewcząt zdecydowanie po­
prawiło umiejętności rzutu za 
3 punkty. Generalnie udało nam 
się zrealizować niemal wszystkie 
założenia z planu przewidziane­
go na sierpień. Oceny:

EWA BORYS - powraca do 
formy, ale na razie gra na 30 
procent swoich możliwości. Nau­
czyła się umiejętnie rozkładać si­
ły na parkiecie i nie ma potrafią­
cego ją zatrzymać przeciwnika 
w zespole. Dlatego też będę mu­
siał zaprosić do udziału w trenin­
gach któregoś z koszykarzy, by 
zmusić Ewę do maksymalnego 
wysiłku szczególnie w grze 1:1.

MONIKA IGNAS LAK - znaj 
duje się w tzw. dołku fizycznym, 
jest bez szybkości, natomiast mo­
cno poprawiła rzut z półdystan- 
su. Jej dołek fizyczny zwiastuje 
bardzo wysoką formę już nieba­
wem.

IWONA TOM ALA - jest jesz- 
cze daleka od swojej dobrej for- 
my, natomiast poprawiła rzut za 
3 punkty.

KAROLINA SIERSZULSKA
- przeszła bardzo pożądaną meta­
morfozę, stała się odważna, bar­
dziej agresywna i skuteczna 
w ataku.

IZA  STELMASZEWSKA
- przeszła po całorocznej grze na 
rozegraniu na pozycję wspoma­
gającej skrzydłowej. Ma dobrze 
opanowaną piłkę i rzut z półdys- 
tansu, co staje się jej mocną bro­
nią.

M AŁGORZATA HANKA
- wróciła do gry po półrocznej 
przerwie spowodowanej kontuz­
ją. Jest zdecydowanie silniejsza 
fizycznie oraz coraz skuteczniej-

SZMAGDALENA MARCINIAK
- j u ż  w  t e j  c h w i l i  p r e z e n t u j e  o g r o ­
m n e  o p a n o w a n i e  w  g r z e ,  f a n t a s ­
t y c z n ą  t e c h n i k ę  j e ż e l i  c h o d z i  
o  p o d a n i a .  J e s t  d y n a m i c z n a ,  n i e ­
ź l e  r z u c a  z a  3 p u n k t y . M i m o  o g r o ­
m n e j  k o n k u r e n c j i  s t a ł a  s i ę  n a j ­
l e p s z ą  r o z g r y w a j ą c ą  s p o ś r ó d  z a ­

wodniczek z 1977 rocznika. Wzór 
pracowitości i zaangażowania dla 
pozostałych koleżanek z zespołu.

ALICJA MAJEROWICZ - du­
ża konkurencj a w zespole spowo­
dowała, że przełamała niechęć do 
gry „  na kosz” . Obserwuję u niej 
szybki powrót do formy oraz tzw. 
ciąg do gry. Znakomita w  obro­
nie.

SYLW IA TARASIEWICZ
- staje się najlepszą wykonaw­
czynią rzutów za 3 punkty, czego 
potwierdzeniem może być wy­
granie przez nią wewnętrznego 
konkursu rzutów zza linii 6,25 
metra. W ciągu 60 sekund oddała 
7 celnych rzutów.

AGNIESZKA MACIEJEWS­
K A  - nie była, na skutek choroby, 
na obozie w  Osiecznej i dlatego 
jest bez formy. Mam nadzieję, że 
szybko nadrobi zaległości i złapie 
formę.

EWA PORTALA - chyba naj­
lepsza rozgrywająca w całej sek­
cji. Znakomity przegląd sytuacji

Agnieszka Galas.
Fot. (2x) maw

na parkiecie, potrafi trzema koz­
łami wyprowadzić szybki atak. 
Jest przy tym bardzo skuteczna, 
a podczas wakacji poczyniła naj­
większe postępy spośród wszyst­
kich zawodniczek. Zapewne bę­
dzie jedną z podstawowych ko- 
szykarek ligowego zespołu.

MAGDALENA GRAJCZYŃS-
K A  - w czasie wakcji wyrosła, 
nabrała masy ciała, stała się groź­
na pod koszem. Zamierzam częs­
to posyłać ją do walki w  pierw­
szym zespole, a za rok powinna 
być podstawową skrzydłową. Ma 
dobry rzut z półdystansu.

JOANNA TOMASZEWSKA
- jest to typ wytrzymałościowy 
zawodniczki i podczas obozów 
pracowała szczególnie nad szyb­
kością. Niewątpliwie jedna z naj­
bardziej poprawnie grających 
koszykarek. Zauważyłem u niej 
wzrost umiejętności, ale nie

wzrost formy.
AGNIESZKA GALAS - jedna 

z nowych twarzy w zespole. Sła­
ba technika, gdyż w  90 procen­
tach grała dotychczas tylko in­
tuicyjnie. Podczas wakacji zrobi­
ła duże postępy techniczne, nau­
czyła się rzutu z dystansu i pół­
dystansu oraz z wyskoku. Pro­
wadzona jest indywidualnie, 
a jak będzie lepsza technicznie, 
to ma szanse stać się jeszcze groź­
niejsza. W meczach kadetek po­
winna zdobywać po 30 punktów.

ALICJA G RZYM AŁA - kolej­
na nowa zawodniczka. Na razie 
wyczuwam u niej duży uraz psy­
chiczny po skręceniu nogi przed 
rokiem. Boi się gry 1:1. Co praw­
da zaczyna ten strach mijać z tre­
ningu na trening, ale do pełni jej 
możliwości jeszcze jest spory dy­
stans. Wzór postawy na trenin­
gach. Miała pechowy miniony se­
zon, ale mam nadzieję, że jedyny 
taki. Powinna być jedną z pod­
stawowych zawodniczekj zespo­
łu ligowego.

DOROTA ŁYSIONEK - jest to 
mocniejsza zawodniczka niż my­
ślałem. Podczas spotkań sparrin­
gowych była bardzo skuteczna 
rzutowo. Szkoda, że nie przetre­
nowała całego obozu w  Osiecznej 
z powodu bólu mięśnia, ale za pół 
roku powinna to być jedna z pod­
stawowych skrzydłowych.

Drużyna, to jednak nie tylko 
kwestie stricte sportowe, ale ró­
wnież cała otoczka związana 
z bazą treningową, warunkami 
zakwaterowania, pomocą spon­
sorów, opieką medyczną.

Na przełomie sierpnia i wrześ­
nia do Swarzędza przyjechały już 
na stałe ( czyli minimum do koń­
ca sezonu) m.in Agnieszka Galas 
i Alicja Grzymała. Dziewczęta 
zamieszkały w hotelu Unii, a po­
koje udało się wyremontować 
i wyposażyć . Dzięki pomocy Bo­
gdana Cieślaka pojawiły się 
w nich meble, a firma „Hurt 
Mark” ufundowała lampy oświe­
tleniowe. W najbliższym czasie 
kierownictwo sekcji chce podpi­
sać z sześcioma koszykarkami 
kontrakty na kilka lat, a z zawod­
niczkami spoza Swarzędza na 
rok. Również dzięki sponsorom 
zakupiono 20 piłek. Opiekę me­
dyczną nad zawodniczkami bę­
dzie sprawował duet lekarzy - Ja- 
dwiga Zagrodzka i Maciej Wiza. 
Treningi ogólnorozwojowe to do­
mena Jerzego Żeligowskiego. 
Nadal brakuje kierownika dru­
żyny, co zdaniem A.Łęszczaka 
i kierownika sekcji Zbigniewa 
Adamczaka, potwierdza tezę, iż 
polskiego sportu nie rozbija brak 
pieniędzy, a ludzi. (maw)

P.S. Mam nadzieję, że ten tekst 
ostudzi) co niektóre głowy, w któ­
rych zrodziły się już domysły o roz­
padzie swarzędzkiej koszykówki. 
Szukanie dziury w całym nie jest 
żadną nowością, ale też nie tego 
potrzeba najbardziej naszym dzie­
wczętom i ludziom, dzięki którym 
mamy mistrzynie i wicemistrzynie 
Polski.
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17 września 1939 roku Armia 
Czerwona dokonuje od wscho­
du inwazji na Polskę. Uzgod­
niona 23 sierpnia 1939 roku 
w  rokowaniach Ribbentrop 
- Stalin napaść radziecka po­
gwałciła m iędzy innymi trak­
tat ryski z 1921 roku o w ytycze­
niu granicy polsko - radziec­

kiej, jak również radziecki 
pakt o nieagresji z Polską, ma­
jący obowiązywać (po przedłu­
żeniu w  1934 roku) do końca 
1945 roku.

W  momencie wkroczenia 
wojsk radzieckich rząd polski 
przebywał w  Kołomyi, a na­
stępnie w  Kutach, blisko grani­

cy rumuńskiej. Wobec 
zbliżania się jednostek 
Arm ii Czerwonej rząd 
zdecydował s ię ' prze­
kroczyć, wraz z częścią 
wojsk, granicę rumuń­
ską. Na pewien czas po­
lskie tereny na wscho­
dzie znalazły się pod 
rosyjską okupacją.

W  kwietniu 1940 ro­
ku Poczta ZSRR wpro­
wadziła do obiegu pięć 
znaczków emisji „w y ­
zwolenie bratnich na­
rodów zachodniej 
Ukrainy i zachodniej 
Białorusi”  - 17 wrześ­
nia 1939 roku .

Znaczki o nomina­
łach 10, 30, 50 kopiejek 
wydano w  nakładzie po 
0,5 min sztuk, za 60 ko­
piejek w  nakładzie 0,3 
min sztuk a za 1 rubla 
w  nakładzie 0,2 min. 

Na poszczególnych znacz­
kach oprócz nazwy serii oraz 
daty 17.IX.1939r. przedstawio­
no „radosne i spontaniczne” 
witanie oswobodzicieli czyli 
Arm ię Radziecką.

IFILATELISTYKAl

n a  l u z #
M a s z t a l s k i  i  Z y g u ś  M a t e r z o k  **■ 

k o ń c z y l i  b i e s i a d ę  w  r e s t a u r a c ja  
w ł o ż y l i  p ł a s z c z e  i  p o s z l i  . .

—  C o ś  ty ! Jużeś cotkiem  zgłuP *01 
—  k a r c i  Z y g u ś  M a s z t a l s k i e g o .

—  C z e m u  d o łe i sza tn iarzow i az
stołysieęcy zło tych ? ,

— A  c z y i  ty w idziol, ja k i on m  
doi p ła szc ?

★  ★  ★
W ó j t  d o  w i e j s k i e g o  p o l i c j a n t a  
—  C o  t o  znaczy , że  od  kwarta* 

n ie w p łyn ę ły  do kasy żadne grzywy 
n y ?  N ik t n ie  kąpie się w  m iej 
zabron ionych , n ie chodzi P °  P ?  
lach, n ie  k radn ie ow oców  z  a2'  
w a ?  C óż  to za porządek?

— C o  ro b isz ? — p y ta  w ilk
—  P iszę  p ra cę  m agisterską o W  

ższo ici za jęcy  n a d  w ilkam i.
—  Co?  —  ś m i e j e  s i ę  s z y d e r c a

w i l k .  .0
—  Jak n ie w ierzysz  to przyjaZ a

m n ie  w ieczorem , pokażę  c i  wszy 
kie m ateria ły .  ,

W i e c z o r e m  w i l k  w c h o d z i  d o  “  
m u  z a j ą c a .  P o  c h w i l i  z z a  d r z w i  u 
b i e g a j ą  o d g ł o s y  c i ę ż k i c h  u d e r z a  
a  p o t e m  p r z e r a ź l i w y  s k o w y t  w i ł *  ' 
W r e s z c i e  w i l k  w y l a t u j e  j a k  z  PT . '  
a  w  d r z w i a c h  u k a z u j e  s i ę  01 
d ź w i e d ź :  .

—  N iw ea żn e , kto p isze pracę  
gisterską  —  w ota  za  wilfc iC "1' 
—  W a żne kto jest prom otorem -

SWARZĘDZKI 
HYDE PARK
CZY PRAW DĄ JEST. ŻE 

... w ładze  zaprzy jaźn ione ­
go ze S w arzędzem  R onnen- 
bergu zas tanaw ia ją  się, czy 
n ie  o g ran iczyć  m ocno  ko n ta ­
k tó w  z w ładzam i naszego 
m iasta  i gm iny , sko ro  b u rm i­
strza  w yb ra n o  u nas ta k  z n i­
kom ą w iększośc ią  g łosów , 
a w  Sądzie W o je w ó d zk im  
w  Poznaniu to c z y  się ro zp ra ­
w a  o naruszenie U s ta w y  „O -  
rdynac ja  w yb o rcza  do Rad 
G m in "  w  je d n ym  z o k rę g ó w  
w yb o rczych  ?

... jedna z niemieckich firm 
komputerowych ma największe 
szanse na zwycięstwo w  przygo­
towywanym przetargu na kom­
puteryzację naszego Urzędu 
Miasta i Gminy, a podstawową 
zaletą tej oferty jest maksymalne 
utajnienie danych nie tylko przed 
piratami komputerowymi i w iru ­
sami, ale również przed inspek­
torami NIK-u ?

... w  budo w a n ym  ju ż  od 
k ilku  la t gm achu n o w e j p rzy ­
chodn i zd ro w ia  zna jdz ie  się 
loka l pod nazw ą „C e n tru m  
R ozryw k i In ty m n e j" , a jego  
goście  odda jąc się uc iechom  
c ie lesnym  o trzym a ją  g w a ra ­
ncję  zd ro w e j obs ług i 7 

... jeden z większych polskich 
producentów papierosów zgłosił

chęć zainwestowania w  swarzę- 
dzki sport ponad 10 miliardów 
złotych pod warunkiem, że dyle­
tanci przestaną się wreszcie 
wtrącać w  sprawy na których się 
po prostu nie znają ?

NIEPRAW DĄ JEST, ŻE
... funkc jona riusze  S traży 

M ie jsk ie j w y k o rz y s ty w a n i są 
w  charakte rze  do ręczyc ie li 
p ism  podp isanych  przez b u r­
m is trza  m iast p e łn ić  służbę 
s tró ż ó w  porządku i bezpie­
czeństw a  sw o ich  sponso­
ró w . czy li w szys tk ich  p o d a t­
n ik ó w

... na tablicy ogłoszeń Biura 
Rady Miejskiej wisi apel jednego 
ze stowarzyszeń, w  którym jego 
członkowie zwracają się z prośbą 
do radnych o przeznaczenie diet 
na fundusz pomocy potrzebują­
cym

... w  w ie lu  bankach na 
d źw ię k  s ło w a  Sw arzędz za­
m yka ją  się d rz w i p ro w adzą ­
ce do osób decydu jących  
o udz ie len iu  k re d y tó w

... rodzinne powiązania niektó­
rych włodarzy miasta i gminy 
sięgają do firm, które dla zmyle­
nia czujności zarejestrowały się 
w  Poznaniu, a swoje zyski czer­
pią z robót wykonywanych prze­
de wszystkim u nas.

W  Hyde Parku n ie  s ta je m y po s tro n ie  py ta jących  C zy te l­
n ik ó w . w  zw iązku  z czym  nie oczeku jem y odpow iedz i.

GDZIE TO JEST?
Na ro zw ią za n ia  o c ze k u je m y  15 bm . w  godz- 

1 2 .0 0 -1 3 .0 0  w  red akc ji T S , ul. P iaski 12  lub  pod 
n u m erem  te le fo n u  1 7 2 -2 8 7 .

N a g ro d a  p rzy p a d n ie  p ie rw s ze j o so b ie , k tór#  
p ra w id ło w o  o d g a d n ie  „ G D Z IE  TO  J E S T "
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W y p o ż y c z a l n ia  
— Ka s e t  v id e o

A U M A R

Ma r e k  b a u m g a r t
^obylnica, ul. Żwirki i Wigury 18 
^Ynne pon-sob. 9.00-22.00, nie­

dziele 13.00-22.00

l»ZIWA OPo*|M£ twOrcy -moiej i kwhj stopy -
WiJ D"’Lt"is EwłTHawstti PfTFPi»TLmnvAm

r o r u
wnośc- ki- i nicp©-
jaci6|rrl:  ̂ e bvlo pracy więc Gerry wrazzprzy- 
yv ~?dł, by zdobyć pieniądze. Bawił się
i oCh„, ' myszkę z władzami brytyjskimi 
t^ n e ifr  am i.? IRA  co by*0 źródłem nieus- 
Po yijbPstracji jego ojca Giuseppe. W końcu 
Gerrv' nycł? zamieszkach wywołanych przez 

y e9o ojciec wysyła go do Anglii.

W  im ię  
o jca

T o 
prawdzi­
wa his- 
t o r i a 
Gerry'e- 
go Co­
lo  n a , 
sym pa­
tyczne­
go choć 
n i e c o  
rozbry­
kanego 
młodzie- 
ń c a , 
k t ó r y  
dorastał 
w  at­
m o s fe ­
rze ter-

P i e k ł o  
w  ra ju  
III

Przed
n a m i
kole jna
c z ę ś ć
p r z y ­
g ó d
awantu­
rn ic z e j
d w ó jk i

i „B ru ” . 
Tym ra- 
z e m 
p r z y ­
jdzie im 
stoczyć 
w a l k ę  
z tajem­
niczymi

-u go mocami
Vvłasne?,QtxrU doświadczy nawet tej magii na 
spryt . Lubrze. Muszą wykorzystać cały swój 
nika.Ą, by Pokonać groźnego czarno-księż- 
J6ssj na lVm nie koniec. W poszukiwaniu 
k°nser^Zyrodniei cbrki „Huragana" trafią do 
[ticzysk, atVWnej Anglii, gdzie w  starym za- 
'azwłaś ?apozna.ją sięz salą tortur. Jak zwyk- 
DrzaszkoHWą s° b 'e swadą pokonują wszystkie 
be Plaże F|' bezpiecznie wrócić na cudow-

Syn ró­
ż o w e j  
pantery

Wszys­
cy pa­
m iętają 
nieoce­
nionego 
gapowa­
tego in­
spektora 
Clouse- 
au, gra- 
n e g o 
p r z e z  
wspania­
łego ko­
mika Pe­
tera Sel- 
I e r s a . 
W tym 
f i l mi e  
spotka­
my sta- 
r y c h 
z n a j o -

mych Różowej Pantery, pechowego przełożonego 
Clouseau, żonę inspektora oraz poznamy Clouseau

junioral Podnie-
b n a 
k ru c ja ­
ta

J e s t  
r ' o k 
1 3 4 5 . 
Huczne 
zaślubi­
ny szla­
chetne­
go Sir 
R ogera 
z pełną 
tempera- 
m e n t u 
L a d y  
Catheri- 
ne prze­
rywa po- 
słaniec, 
k t ó r y  
p r z y ­
n i ó s ł  
w ia d o ­
m o ś ć

) inwazji Saracenów na Jerozolimę, gdy przygoto­
wania do wojny są już w toku, nad zamkiem 
tojawia się nagle statek kosmiczny. Niszcząc 
wszystko co się da.Sir Roger zdobywa statek 
;osmitów. Mając w ręku taki pojazd postanawia 
wyruszyć na wojnę przeciw niewiernym.

Christi- 
na

^  Młody 
i  przystoj­

ny, bo­
gaty, żo- 
n a t y 
z piękną 
kobietą. 
P e łn i a  
szczęś­
cia. Kie­
dy jed­
nak pod­
czas re­
jsu ło- 
d z i ą 
z przyja- 
c i ó łm  i 
z pokła­
du znika 
jego żo­
na. dob­
ra passa 

|  zdaje się

tar

Podejrzewany przez policję o morderstwo, prze­
śladowany wspomnieniami o żonie, nie może po­
godzić się z jej utratą. Pewne fakty dają cień nadziei 
, ze nie zginęła, tylko odeszła. Joseph rozpoczyna 
poszukiwania

NOWOŚCI KSIĄŻKOWE
poleca „ATLAS" 

ul. Cieszkowskiego

Lester David 
,, J a c g u e 1 i  n e 
Kennedy Ona- 

^ sis”
 ̂ F a s c y n u ją c o  

napisana biogra- 
fia sławnej Jac- 

— ki e - Jacgueline 
p  Kennedy Onasis,

która zażarcie 
broniła swojej 
p r y w a t n o ś c i ,  
wręcz chorobli­
wie unikając 
wszelkich kon­
taktów z dzien­
nikarzami. Au ­
tor Lester Da­

wid, który całe swoje życie poświęcił śle­
dzeniu losów klanu Kennedych, ujawnia 
nie znane dotychczas zdarzenia, oraz w iele 
szczegółów z okresu małżeństwa Jackie

Jacqudine
Kennedy
Onassis

z Kennedym, z Onassisem, a przede wszyst­
kim z ostatniego jej związku, z Tempels- 
manem. Autor przedstawia portret Jackie, 
kobiety kontrowersyjnej, nieugiętej i od­
ważnej, która osiągnęła w  życiu najwyższe 
szczyty, zrealizowała swoje ambicje i cele, 
a równocześnie była kochającą matką i bab­
cią.

dA K dA K A  „B ez bólu”
W l P T A l ? .  P ierwsza ksią- 
V IV , I V / l\  żka amerykańs­

kiej autorki, któ­
ra cieszy się re­
k o m e n d a c j a m i  
Barbary Taylor 
Bradford. Młoda 
kobieta wyzwala 
się z okowów 
nieudanego mał­
żeństwa i rozpo­
czyna karierę za­
wodową osiąga­
jąc sukces jako 

-v reporterka jed- 
ic.TR nej z sieci telew i­

zyjnych. Zniechęcona do małżeństwa oraz 
władczości i egoizmu mężczyzn oddaje się 
całkowicie pracy. Wkrótce jednak spotyka 
mężczyznę, który znaczy dla niej tak dużo, 
że musi zrewidować swoje poglądy na m i­
łość i małżeństwo i dokonać życiowego 
wyboru.

„P o ra  nam ięt­
ności”

Kolejna po­
wieść nąj słyn­
niejszej na świę­
cie autorki ksią­
żek dla pań Da- 
nielle Steel. Bo­
haterka Kate 
Harper jest m ie­
szkanką Kalifor­
nii samotnie w y­
chowującą syna. 
Po nieudanym 
małżeństwie sta­
ra się odbudo­
wać swoje życie. 

Pisze powieść, która odnosi w ielk i sukces 
i wówczas to poznaje innego mężczyznę.
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W niedzielny wieczór, 11 bm. 
wielu kierowców przejeżdżają­
cych ul. Cieszkowskiego w  Swa­
rzędzu miało pełne prawo by 
złorzeczyć głośno na utrudnia­
nie im ruchu przez kolumnę 
pieszych idących z kierunku 
Kobylnicy. Jakby tego było ma­
ło nie wyznaczono żadnego ob­
jazdu przez co sznur samocho­
dów sunął powoli za pieszymi, 
by na skrzyżowaniu ulic Ciesz­
kowskiego i Grudzińskiego 
utknąć na dobre 10 minut, bo­
wiem piesi zablokowali całą sze­
rokość jezdni.

Nie wnikam, co to była za 
kolumna pieszych, bowiem 
wszystkich korzystających
z dróg publicznych obowiązują 
przepisy skodyfikowane
w  Ustawie „Prawo o ruchu dro­
gowym” z 1 lutego 1983 roku, 
której artykuł 10 mówi -„Kolu­
mna piesza winna poruszać się

tylko po prawej stronie jezdni. 
Liczba pieszych idących w  kolu­
mnie obok siebie nie może prze­
kraczać liczby czterech. Jeżeli 
przemarsz kolumny odbywa się 
w  warunkach niedostatecznej 
widoczności, wówczas pierwszy 
i ostatni maszerujący od lewej 
strony jest zobowiązany nieść 
latarkę : pierwszy ze światłem 
białym skierowanym do przo­
du, ostatni ze światłem czerwo­
nym skierowanym do tyłu. 
W kolumnie przekraczającej 
długość 20 metrów maszerujący 
po lewej stronie są obowiązani 
nieść dodatkowe latarki ze 
światłem białym w  ten sposób, 
aby odległość pomiędzy latar­
kami nie przekraczała 10 met­
rów. Światło latarek musi być 
widoczne z odległości 150 met­
rów” .

Jak było w  niedzielny wieczór 
na ulicy Cieszkowskiego, w ie­
dzą najlepiej ci, którzy byli 
świadkami przemarszu. Nie 
wierzę w  cuda, ale niemal cud, 
że nie doszło do wypadku, (m)

J KRONIKA 
łJ POLICYJNA
★  W nocy z 7 na 8 września 

funkcjonariusze Komisariatu 
Policji w  Swarzędzu zatrzyma­
li w  pościgu dwóch sprawców 
włamania do samochodu ma­
rki „Mercedes” . Po zatrzyma­
niu okazało się, że są nimi nie­
letni, którzy nie po raz pierw ­
szy weszli w  konflikt z Temidą. 
O dalszym trybie postępowa­
nia z małoletnimi włam ywa­
czami zadecyduje Sąd dla N ie­
letnich w  Poznaniu.

★  8 września funkcjonariu­
sze swarzędzkiego komisariatu 
policji odzyskali skradziony k i­
lka dni wcześniej na terenie 
Poznania samochód marki 
„Mercedes". Odzyskany po­
jazd wrócił do prawowitego 
właściciela, a jego nielegalnym 
użytkownikiem zajęła się po- 
znańs ka policja.

★  W  u b i e g ł y m  t y g o d n i u  p o l i ­
c j a n c i  s w a r z ę d z c y  u j a w n i l i  r ó ­
w n i e ż  k i l k a  w y k r o c z e ń  d r o g o ;  
w y c h ,  k t ó r y c h  s p r a w c a m i  by u  
n i e t r z e ź w i  k i e r o w c y .  Z a t r z y ­
m a n o  i m  p r a w a  j a z d y ,  a  o  d a l ­
s z y m  t o k u  p o s t ę p o w a n i a  z e  
s p r a w c a m i  w y k r o c z e ń  z d e c y ­
d u j e  K o l e g i u m  ć P s  W y k r o c z e ń
w  Poznaniu.

★  Ewenem entem  był nato­
m iast n ie trzeźw y kierowca 
„Żuka” , k tóry  bez prawa ja * ' 
dy, będąc w  stanie ewident­
nej n ietrzeźwości, kierował 
tym  pojazdem  po drogach pu­
blicznych, m im o że samochód 
nie posiadał aktualnych ba­
dań w  zakresie dopuszczeni* 
go do ruchu. K i e r u j ą c e g o  o c z e ­
k u j e  r o z p r a w a  p r z e d  K o l e g i u m

s Wykroczeń, a nadto zapłat0 
dość wysokiej kary wyznaczo­
nej przez Ubezpieczeniowy Fu­
ndusz Gwarancyjny, gdyż nic 
uiścił opłat z tytułu obowiąz' 
kowego ubezpieczenia w  PZP< 
tzw. OC. ( ° u

TELEFONY ALARM OW E
P o l i c j a  9 9 7
P o g o t o w i e  r a t u n k o w e  9 9 9
S t r a ż  p o ż a r n a  9 9 8
S t r a ż  P o ż a r n a  M i e j s k a  1 7 2  3 0 2  
K o m i s a r i a t  P o l i c j i  1 7 2  3 0 7 , 1 7 2  3 2 3  
P o l i t j a  M u n i c y p a l n a  1 7 2  3 1 8
P o s t e r u n e k  e n e r g e t y c z n y

1 7 2  4 1 2
G a z o w n i a  9 9 2

SŁUŻBA ZDRO W IA
P o d s t a c j a  P o g o t o w i a  R a t u n k o w e ­
g o  1 7 2  3 0 9
P r z y c h o d n i a  R e j o n o w a ,  u l .  P o z n a ­
ń s k a  1 7 2  5 3 3 , 1 7 2  5 4 9
P r z y c h o d n i a  D z i e c i ę c a ,  o s .  K o ś c i u ­
s z k o w c ó w  18  1 7 3  5 5 8
M i ę j s k a  P o r a d n i a  P s y c h o l o g i c z n o  
- P e d a g o g i c z n a ,  o s .  K o ś c i u s z k o w ­
c ó w  4  1 7 4  9 5 1
P u n k t  O p i e k i  P C K  n a d  c h o r y m  
w  d o m u — K l u b  S e n i o r a  o s .  C z w a r ­
t a k ó w  1 4 , p o n . ,  w t . ,  ś r . ,  1 1 .3 0 -1 4 .0 0 , 
c z w . ,  p t .  8 .0 0 -1 0 .3 0 .
C e n t r u m  S t o m a t o l o g u ,  O s .  D ą b r o ­
w s z c z a k ó w  2 6 , c a ł o d o b o w e ,

1 7 4 -1 1 0
S t o w a r z y s z e n i e  P r z y j a c i ó ł  D z i e c i  
S p e c j a l n e j  T r o s k i ,  o s .  C z w a r t a k ó w  
6 , d y ż .  w t o r k i  1 8 .0 0 -2 0 .0 0  
B e z p ł a t n y  p o m i a r  c i ś n i e n i a  t ę t n i ­
c z e g o ,  K l u b  O s i e d l o w y  Z y g m u n t a  
i n  W a z y  7 , c z w .  1 0 .0 0 -1 1 .0 0

APTEKI
Ś w .  J ó z e f a ,  u l .  R y n e k  1 6  1 7 2  4 0 6
P o d  K o r o n ą ,  u l .  R y n e k  13

1 7 2  5 2 0
A p t e k a  p o d  L i p a m i ,  o s .  Z y g m u n t a  
m  W a z y  1 7 2  86 1
A p t e k a  O s i e d l o w a ,  O s .  K o ś c i u s z k o ­
w c ó w  1 3 , t e l .  1 7 4 -1 1 1  
A p t e k a  Z a t o r z e ,  o s .  R a c z y ń s k i e g o  
1 8 , t e l .  1 7 5 -0 7 5
Dyżur nocny od 12.09 do 18.09. 
Apteka Zatorze, os. Raczyńskiego 
18, tel 175-075, a od 19.09 do 25.09

Apteka Pod Lipami, os. Zygmnnta 
m  Wazy, teL 172-861

URZĄD M IASTA I G M IN Y
7 .3 0 -1 5 .0 0 , p o n .  7 .3 0 -1 6 .0 0 , s o b .  r o b o ­
c z e  7 .3 0 -1 3 .3 0
c e n t r a l a  1 7 2  4 1 1
b u r m i s t r z  1 7 2  5 5 3
O ś r o d e k  p o m o c y  s p o ł e c z n e j  1 7 4  0 0 4  
Z e s p ó ł  A d m i n i s t r a c y j n y  S z k ó ł  1 7 2  
4 8 0

SPÓŁDZIELNIA
M IESZKANIOW A
P r e z e s  p r z y j m u j e  w  p o n .
1 5 .0 0 -  1 7 .0 0  1 7 4 -0 1 1
A d m i n i s t r a c j a ,  O s .  G r y n i ó w  6 , p o n .
7 .0 0 -  1 7 .0 0 , w t . - p t .  7 .0 0 -1 5 .0 0 ,  s o b ,
7 .0 0 -  1 3 .0 0

1 7 4  3 2 2 , 1 7 4  01 1  
A d m i n i s t r a c j a  N o w a  W i e ś ,  o s .  R a ­
c z y ń s k i e g o  5 , p o n  7 .0 0 -1 7 .0 0 , w t . - p t .
7 .0 0 -  1 5 .0 0 , s o b o t y  p r a c u j ą c e
7 .0 0 -  1 3 .0 0  1 7 5 -2 6 9
( a w a r i e  n a  t e r e n a c h  o s i e d l i  p o  g o ­
d z i n a c h  p r a c y  a d m i n i s t r a c j i  1 7 4  01 1

BANKI
P K O ,  u l .  C i e s z k o w s k i e g o  2 9 , c o d z .
7 .4 5 -1 8 .0 0 ,  s o b .  9 .0 0 -1 3 .0 0  1 7 3 -6 0 7
G a l i c y j s k i  T r u s t  K a p i t a ł o w o  -  I n ­
w e s t y c y j n y  —  F i l i a  w  S w a r z ę d z u ,  
o s .  D ą b r o w s z c z a k ó w  8 (6, c z y n n y  
p o n - ś r .  9 .0 0 -1 7 .0 0 ,  c z w . - p t .
8 .0 0 -  1 6 .0 0  1 7 4 -0 2 6
B a n k  S p ó ł d z i e l c z y ,  u l .  G r u d z i ń s ­
k i e g o  3 0 , 1 7 2 -4 8 1
A g r o b a n k ,  u l .  D w o r c o w a  7 , t e l .  
1 7 3 -2 9 9 , p o n - p t  8 .0 0 -1 8 .0 0 ,  s o b
8 .00-  12.00
W i e l k o p o l s k i  B a n k  K r e d y t o w y  
S . A . ,  F i l i a  w  S w a r z ę d z u ,  u l .  P o ­
z n a ń s k a  2 5 , p o n - p i ą t e k  8 -1 7 , s o b o t a  
p r a c u j ą c a  8 -1 4 .0 0  t e l .  1 7 2 -8 6 3

P o w s z e c h n y  B a n k  G o s p o d a r c z y  
S A ,  f i l i a  w  S w a r z ę d z u ,  o s .  D ą b r o w ­
s z c z a k ó w  8 5  p o n .  - p t .  9 .0 0  - 1 6 .0 0 , 
s o b o t y  p r a c u j ą c e  8 .0 0  -  1 2 .0 0  t e l .  
1 7 3 -5 2 3 , 1 7 3 -5 8 3 ” .

SKLEPY
D e l i k a t e s y ,  u l .  W r z e s i ń s k a  ( s k l e p  
c a ł o d o b o w y )

KULTURA
M G O K ,  u l .  P i a s k i  4  ( I  p i ę t r o )  c z y n ­
n y :  w t o r k i  i  p i ą t k i  1 0 .0 0 -2 0 .0 0 , ś r o d y
9 .0 0 -  1 9 .0 0 , c z w a r t k i  1 0 .0 0 -1 7 .0 0 , s o ­
b o t y  9 .0 0 -1 5 .0 0 ,  n i e d z i e l e
1 1 .0 0 -  1 3 .0 0  1 7 2 -0 3 4
S k a n s e n  P s z c z e l a r s k i ,  u l .  P o z n a ń s ­
k a  3 5  1 7 2 -5 6 5
W y s t a w o w y  p a w i l o n  r z e m i e ś l n i ­
c z y ,  u l .  W r z e s i ń s k a

KLUBY
Filatelistyczny, o ś .  C z w a r t a k ó w  

6 , p o n ,  p t .  g o d z .  17.00 - 19.00 
Seniora, o ś .  C z w a r t a k ó w  14, c z w a r ­
t k i  o d  g o d z .  17.00
Modelarnia, o ś .  C z w a r t a k ó w  18, 
w t o r k i ,  p t .  g o d z .  1 6 .0 0  - 1 9 .0 0  
PTTK „Łaziki”, o ś .  K o ś c i u s z k o w ­
c ó w  3 9 , c z w a r t k i  g o d z .  1 7 .0 0  - 1 9 .0 0  
Honorowi Dawcy Krwi, o ś .  K o ś ­
c i u s z k o w c ó w  9  ś r o d y  g o d z .  1 8 .0 0
- 1 9 .0 0
Wędkarski, o ś .  C z w a r t a k ó w  7 , p o -  
n i e d z . ,  w t o r e k  1 6 .0 0  -  1 7 .0 0  
O l s z y nka, o ś .  K o ś c i u s z k o w c ó w  2 6
- Towarzystwo Miłośników Ziemi 
Swarzędzkiej, p i ą t k i  g o d z .  1 7 .0 0

19.00; Telewizja Osiedlowa
-  Magazyn Młodych Reporterów, 
p o n .1 4 .0 0 - 1 7 .0 0
Harcówka, o s .  C z w a r t a k ó w  2 2 , w t .
1 7 .0 0 -  1 9 .0 0  ( h a r c e r z e ) ,  c z w .
1 7 .0 0 -  1 9 .0 0  ( z u c h y )

— Fotograficzny, os. Zygmunta & 
Wazy 7, czwartki godz. 16.00-19-w

RÓŻNE
U r z ą d  P o c z t o w y ,  u l .  P ' a ^ ]  11, 172-454
U r z ą d  P o c z t o w y ,  o s .  C z w a r t a k u
22, 174-101 

1 74  004 
172  510 
172-40®  
172  251

B i u r o  n a p r a w  t e l e f o n ó w  
P K P ,  u l .  D w o r c o w a  19  
TAXI
W i r a ż b u s ,  G a r b y  ~ A
P o m o c  d r o g o w a  c a ł o d o b o w a ,  
W i l k o ń s k i c h  3 2  V 2 'n Z
S t a c j a  T e c h n i c z n e j  K o n t r o l i  i  
s ł u g i  S a m o c h o d ó w  ( m .  i n .  h o l  o # ® '  
n i e ,  p r z e g l ą d y  r e j e s t r a c y j n e  z  P 1®] 
c z ą t k ą  d o  d o w o d u ,  n a p r a w y )  
r z ę d z ,  u l .  N o w y  Ś w i a t  1 6  U Ż - o j L  
W y w ó z  n i e c z y s t o ś c i  ^  9f l7
O c h r o n a  o b i e k t ó w  i  m i e n i a  172-2®  
Biuro ogłoszeń, NOWINA, ul- 
s k i  1 2  1 7 2 -2 ® '

Program Swarzędzkiej Tele­
w izji Osiedlowej 
Czwartek
17.00— Magazyn Młodych R®' 
porterów „Życie na gorąco"
— Repertaże
— Miasto
— Wiadomości osiedlowe
— Koncert życzeń
ok. 18.20 — Wiadomości Lokal­
ne „Minął tydzień"
PROGRAM TELEWIZJI 
OSIEDLOWEJ SWARZĘDZ 
można oglądać na kanale RTL-Z 
(os. Kościuszkowców, Czwarta­
ków, Gryniów oraz Dąbrowsz­
czaków 1-7 i 27) oraz Vox (os- 
Raczyńskiego i Cegielskiego)- 
Powtórzenie programu w ponie­
działek godz. 17.00. Os. Dąbro­
wszczaków 9-26 oraz Zygmunta 
III Wazy — kanał Vox, emisja 
programu piątek, powtórzenie 
wtorek godz. 17.00.

Tygodnik Swarzędzkl r e d a g u j e  k o l e g i u m :  red. nacz. W ł o d z i m i e r z  K ł o p o c k i .
Wydawca: S p ó ł k a  z  o . o .  N o w i n a
Adres wyd. i red.: 6 2 -0 2 0  S w a r z ę d z ,  u l  P i a s k i  12 , t e l .  1 7 2 -2 8 7 . Ogłoszenia i reklamy przyjmuje: B i u r o  r e k l a m ,  a d r e s  j . w .
Drnk — „DANMARKOM” —  s p . z . o . o . ,  6 1 -3 2 3  P - ń ,  U n i i  L u b e l s k i e j  3 ,  t e l :  7 8 3 -4 1 1 .
R e d a k c j a  n i e  o d p o w i a d a  z a  t r e ś ć  o g ł o s z e ń  i  n i e  z w r a c a  m a t e r i a ł ó w  n i e  z a m ó w i o n y c h .  Z a s t r z e g a m y  s o b i e  p r a w o  s k r a c a n i a  i  a d i u s t a c j i  t e k s t ó w  o r a z  
l i s t ó w  n a d e s ł a n y c h  d o  r e d a k c j i  i  z m i a n y  i c h  t y t u ł ó w .
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TVP • TVP • TVP
C z w a r t e k  1 5 .0 9 .9 4  
P r o g r a m  I
0 99 Kawa czy herbata 
o'9”  -Oddział dziecięcy"
°  J0 Tut Turu quiz gimnastyka
Q. „  — film „Kasztaniaki" 
l 00 Wiadomości 
■fO Mama i ja — Domowe przed­

szkole — Porozmawiajmy 
inne 9 dzieciach

„Żar tropików"— „Podwójna
11 n 0ra
11 pn ^ otowanie na ekranie

40 To jest łatwe oczko w prawo, 
. .  oczko w lewo 
i~ „? Rozmowy Doroty Wellman 
2-00 Wiadomości 

19 ic  ^9rob'znes
12 ik  ^e êw'2ia Edukacyjna

15 Magazyn notowań — porze­
czkowe żniwa — owoce na

15 zimę
45 Ostoja ptaków w Polsce (3) 

19 (\c J Bagienna dolina Narwi 
I l  on Końskie rodowody— filmdok.

■20 Zwierzęta świata — „W słońcu 
1„  _ i w cieniu" (2) — serial dok. 
14 in  ^  mjsKim ogrodzie — Dalie 

10 Przez lądy i morza — Samotnie 
1 . _n Przez Atlantyk

■fO Jak być pięknym, młodym
14 cn i dobrze się uczyć 
m ’59 Program dnia 
m'O0 Muzyka młodzieżowa 

•uO Dla młodych widzów — Sło-
16 On Wa’ s*bwKa i półsłówka

■00 „Oddział dziecięcy" — serial
1 g 5 „ Pfod. ang.
1 -Odzie jest Wally" — serial 
2-00 Teleexpress

17 zn T?le,urniej
i B „0  Filmidło — mag. filmowy
18 9n " Ma,ecudo" (12)

d0 Znaki czasu — program red. 
I9nn Katolickiej

00 Wieczorynka: „Baśń o tańczą-
19 5a cei królewnie"
^•30  Wiadomości

■'0 „Żar tropików" — „Podwójna 
2l n flra
2 i Tylko w Jedynce

b0 Magazynio— program satyry-

§  00 BHans 
, ‘ 10 Gliny
2 3  n n  P e g a z
5„  00 Wiadomości gospodarcze
24 nS Reportaż■OO „Byłam tu szczęśliwa" — film
1 3 an9-
2 On Pro9rarn rozrywkowy 
■UO Zakończenie programu

P r o g r a m  II
2 ?0 Panorama 
2-10 Sport 

zo Powitanie
Rnn Rano 

00 Program lokalny
q'r? -Miłość i dyplomacja" (127) 

00 Transmisja obn * "  1
— W przerwie 

H  Cl, norama 
Powitanie

|  „Tarzan"-„Zai 
1R'30 Multihobby 
16-00 Małe ojczyzny „
1R„ .  walizki"
17 On -Miłość i dyplom 
o °0  Reportaż 

1 o ?0 Panorama 
1 o I ;  Programy lokaln 
o Koło fortuny 

® Klub pana Rysia

•o5 Auto

ok

22.00 Spóźnione premiery — „Ze 
śmiertelnego zimna” — film prod. 
USA
24.00 Panorama 
0.05 Sport
0.15 Cafe Moderne
1.15 Zakończenie programu

Piątek 16.09.94
Program I
6.00 Kawa czy herbata?
8.00 „Moda na sukces" — teleno­

wela
8.30 Ciuchcia — Gimnastyka
9.00 Wiadomości
9.10 Mama i ja — Domowe przed­

szkole
10.00 „Młodzi Jeźdźcy" (12)
11.00 Szkoła dla rodziców
11.15 Uszyj to sama
11.30 Dla mniejszości
12.00 Wiadomości
12.10 Agrobiznes
12.15 Telewizja edukacyjna
12.15 Magazyn leśny
12.45 Jaka szkoła — Fizycy przeciw

fizykom
12.50 Co kraj to obyczaj
13.05 Ginące zawody — Kowalstwo
13.15 Spojrzenie na niemcy — Wies­

baden
13.40 Fizjonomia kropli wody
14.05 Kto ty jesteś?
14.20 Jeśli nie (Mord, to co?
14.50 Program dnia
15.00 Party-Tura — teleturniej mu­

zyczny
15.30 Festiwal tańca w Usti nad Ła­

bę (2)
16.00 „Moda na sukces"
16.25 Ciuchcia
17.00 Teleexpress
17.20 „Tata, a Marcin powiedział"
17.30 Goniec — tygodnik kulturalny
17.40 Test
18.50 Żulu Gula, Miedziana 13
19.00 Wieczorynka (filmy przyrodni­

cze dla dzieci)
19.30 Wiadomości
20.10 „Dziki kwiat" film prod. USA
21.45 Plus dnia
22.00 Program dokumentalny
22.45 W.C. kwadrans
23.00 Wiadomości
23.15 Nasza szkapa — magazyn kul­

turalny
23.45 „Morgan — przypadek do le­

czenia" film prod. ang.
1.20 Festiwal Tańca w Usti nad Ła­

bą (2)
1.45 Program rozrywkowy
1.55 Zakończenie programu

Program II
7.00 Panorama
7.10 Sport
7.20 Powitanie
7.35 Rano
8.00 Program lokalny
8.30 „Zabójca króla" (2)— Trup na

zamówienie
9.00 Transmisja obrad Sejmu (w

przerwie obrad ok. 13.00 Pa­
norama)

14.55 Program dnia
15.00 Truskawkowe studio
15.30 Magia złota
16.30 „Zdrówko" (20)
17.15 „Trzy dni w Riazaniu" — film

dok.
17.30 „Obóz Gross Rosen" — film

dok.
18.00 Panorama
18.10 Program lokalny
19.05 Jeden z dziesięciu — teletur­

niej
19.35 La la mi do. czyli porykiwania 

szarpidrutów
20.00 Zawodowcy — pr. publicysty­

czny

21.00 Panorama
21.30 Tablice pamięci
21.40 Za chwilę dalszy ciąg progra-

mu
22.15 „Wojny narkotykowe" Carma-

rena" (2/3)
23.45 Reportaż
24.00 Panorama 
0.05 Sport 
0.15 Rozrywka
1.00 Zakończenie programu

Sobota 17.09.94
Program I
7.00 Z Polski
7.10 Eko-Echo
7.25 Wszystko o działce i ogrodzie 
7^50 Agro linia
8.30 Sport i rekreacja
8.55 Program dnia
9.00 Wiadomości
9.10 „Ziarno"
9.35 „5-10-15" oraz film z serii „E- 

erie Indiana, czyli dziwne 
miasteczko"

11.00 „Podwodna odyseja ekipy ka­
pitana Cousteau"

12.00 Wiadomości
12.10 Magazyn weekendowy
13.00 „Goofy i inni", „Życie za ży­

cie"
14 20 Telewizyjny Teatr Rozmaitości 

llja Ile i Eudeniusz Piertrow 
„Gorące uczucie"

15.10 Zaproszenie do Teatru Telewi­
zji „Ostatni dzień Anny Kare-

15.25 Zwierzęta świata — W słońcu
i w cieniu

15.55 Kraj — magazyn
16.30 „Sprawy domowe — wido­

wisko filmowe
17.00 Teleexpress
17.20 MdM— czyli Mann do Mater­

ny, Materna do Manna
18.10 „Dobrana para" — serial
19.00 Małe wiadomości DD
19.10 Wieczorynka „Listonosz Pat
19^30 Wiadomości ..................
20.10 „Wszystko co najważniejsze

— film prod. poi.
22.00 Finał loterii „Dzieciak"
23.15 Wiadomości
23.25 Sportowa sobota
0.10 „Ciało i krew" — dramat hist. 

prod. USA
2.15 „Pejzaż z rumiankami" (3)
3J 5 Program muzyczny
3.40 Zakończenie programu

Program II
7.00 Panorama
7.10 Rano
7.30 Tacy sami — program w jeżyku

migowym
7.55 Powitanie
8.00 Wspólnota w kulturze
8.30 „Sandokan"
9.00 Program lokalny

10.00 Na odsiecz Lwowa — reportaż
10.30 Animals
11.00 Ulica sezamkowa
12 00 Akademia Filmu Polskiego 

„Jak daleko stąd jak blisko"
14.05 Powstańcze przygody Erwina 

Respondka
14.30 „Życie obok nas" — Widziane

z bliska (2)
15.00 Apetyt na zdrowie
15.40 Powitanie
15.45 Wysypisko — telenowela
16.00 „Grace w opałach" (5)
16.30 Familiada — teleturniej
17.00 „Duduś" — Adam Pawlikow­

ski
17.44 Rawa blues
17.55 Losowanie gier liczbowych
18.00 Panorama
18.10 Programy lokalne
18.30 7 dni świat

19.00 Gra
19.35 Dziura w koszu — program J. 

Owsiaka
20.00 Rawa blues
21.00 Panorama
21.30 Słowo na niedzielę
21.35 Camerata 2 przedstawia
22.05 „Nevada Smith" — western

prod. USA 
0.10 Panorama 
0.15 Rawa blues
1.15 Zakończenie programu

Niedziela 18.09.94 
Program I
7.00 Daleko i blisko
7.15 Tydzień
8.00 Notowania
8.30 TutTuru — konkurs — Telera-

nek: Tęczowy Music-Box
10.05 „Droga do Avonlea" (12)
11.00 Wiadomości
11.10 „Churchill"— Renegat i zdraj­

ca — (1 /4)
12.15 Koncert życzeń
12.45 Z kamerą wśród zwierząt
13.00 Laboratorium — Cyrk fizyków
13.20 Europa znana i nieznana 

— Małe jest dobre
14.00 W starym kinie: Schirley Tem­

pie — „Długie oczekwianie" 
(2) — melodramat prod. USA

15.10 100 pytań do...
16.05 Program rozrywkowy
16.35 Antena
17.00 Teleexpress
17.20 Śmiechu warte
18.00 „Dynastia Colbych"
19.00 Wieczorynka — „Gumisie"
19.30 Wiadomości
20.10 „Córka senatora" (2)
21.05 Sportowa niedziel oraz moto­

rowodne MS w klasie„C"
21.50 Racja stanu — program pub­

licystyczny
22.20 Wieczór z Alicją
23.20 Spotkania domowe — Krzysz­

tof Zanussi
23.45 „Wielki szu" — film prod. poi. 
0.55 Wokół wielkiej sceny
1.35 Zakończenie programu

Program II
7.00 Echa tygodnia (dla niesłysza- 

cych)
7.30 Film dla niesłyszących — „Có­

rka senatora" (2)
8.20 Słowo na niedzielę (dla nie- 

słyszacych)
8.25 Powitanie — Offertorium na 

XVil niedzielę po Zesłaniu 
Ducha Świętego

8.30 Wzrockowa lista przebojów
9.00 Programy lokalne

10.00 The King's Singer — relacja 
z koncertu

11.00 „Zapomniana zatoka"
11.50 Studio Dwójki
12.00 „Siostro do dzieła" — komedia

prod. ang.
13.25 Okiem zgryzu — ukiyta kamera
14.00 „Podróże w czasie i przestrze­

ni" — Wielki mur (1)
14.55 A kuku, panie kruku
15.00 Teatr dla dzieci K. Makuszyń­

ski i M. Walentynowicz „0  
wawelskim smoku"

15.30 Program muzyczny
16.00 „M.A.S.H." (23)
16.30 Familiada — teleturniej
17.00 Szansa na sukces — zespół 

Vox
18.00 Wydarzenia tygodnia
18.25 Dystans
18.50 Program lokalny
19.00 Gra
19.25 „Animiki" (2) — serial anim.
20.00 Linia specjalna
21.00 Panorama
21.30 Firma portretowa Witkacy
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22.20 „Wielkie bataliony" (2)
23.15 „Peyotl" — niekonwencjonal­

ny program muzyczno-litera- 
cki

0.00 Panorama
0.05 Muzyczny blok Dwójki— tele­

dyski jazzowe
2 1.30 Zakończenie programu

Poniedziałek 19.09.94 
Program I
6.00 Kawa czy herbata?
8.00 „Moda na sukces"
8.30 Dźwiękogra — quiz muzyczny

— Gimnastyka praż film „Re- 
ksio”

9.00 Wiadomości
9.10 Mama i ja — Domowe przed­

szkole — My nasze dzieci
9.55 Muzzy in gondoland — język

ang. dla dzieci
10.00 „Dynastia Colbych" (powt.)
11.00 Przyjemne z pożytecznym
11.30 Panie na planie
12.00 Wiadomości
12.10 Agrobiznes 
12.15-14.50 Telewizja Edukacyjna
12.10 Magazyn notowań
12.40 To jest historia
12.45 Kronika lat 80. — rok 1988
13.05 Królowie bez korony: Książe 

Aleksander — Jugosłowiańs­
ki następca tronu

13.35 Ogniem i mieczem wg Szymo­
na Kobylińskiego

13.50 Bezlitosna kamera
14.20 Tajna historia ZSRR — Gdy

płonęła Moskwa
14.45 To jest historia — klub
14.50 Program dnia
15.00 Bebopalula — mag. muzyczny
15.30 LUZ
16.00 „Moda na sukces"
16.25 Baw się z nami — Okręty— te­

leturniej
17.00 Teleexpress
17.20 Program publicystyczny
18.10 „Latajacy cyrk Monty Pytho-

na" (30)
18.40 Program jubileuszowy, czyli

Polska 40,30, 20 i 10 lat temu
— wrzesień

19.00 Wieczorynka — „Przygód kil­
ka wróbla Cwirka"

19.30 Wiadomości
20.15 Teatr Telewizji — Lew Tołstoj

— „Ostatni dzień Anny Kare­
niny"

21.25 Miniatury — Krzysztof Hejke 
„Polska romantyczna"

22.00 Puls dnia
22.15 Program rozrywkowy
22.45 Program publicystyczny
23.00 Wiadomości
23.20 Mistrzowie kina: R. Altman 

„Zdrowie" — film prod. USA
0.55 Przeboje Bogusława Kaczyńs­

kiego
1.55 Zakończenie programu

Program II
7.00 Panorama
7.00 Sport — telegram
7.20 Dwójka o poranku
7.35 Rano
8.00 Program lokalny
8.30 „Miłość i dyplomacja"
9.00 Świat kobiet
9.30 „Dinozaur" — „Opowieść

o kości" (2)
10.05 „Wojownicze żółwie Ninja"
10.30-13.00 Na życzenie:
10.30 Potyczki rodzinne — teletur­

niej
11.00 „Dżem" — koncert (2)
12.00 Pieśń odkupienia (3) Raj utra­

cony
13.00 Panorama
13.20 „Syn Słońca i córka Księżyca" 

- ( 3 )

14.10 Clipol
14.55 Powitanie
15.00 „Wojownicze żółwie Ninja"
15.30 7 dni sportu
16.00 P.K.F.
16.10 Ojczyzna — polszczyzna

— Rowno czy po Rowno
16.30 „Miłość i dyplomacja"
17.00 „CIA — Ukryci doradcy"

— film dok.
18.00 Panorama
18.10 Programy lokalne
19.05 Koło fortuny
19.35 „Max i szczurza ferajna" (7)

— „ Eksperyment z karalucha­
mi"

20.00 „Przystanek Alaska" (62)
20.45 Przystanek Olecko
21.00 Panorama
21.40 Bestselery Dwójki — Dżem
22.30 Ogród sztuk
23.00 Wołanie o pomoc
23.40 Warszawska jesień 1994

— Pierwsza relacjazfestiwalu
24.00 Panorama 
0.05 Studio sport
0.15 Koncert Orkiestry „Amadeus" 

A. Duczmal
1.15 Zakończenie programu

Wtorek 20.09.94
Program I
6.00 Kawa czy herbata?
8.00 „Pierwsze pocałunki" (3)
8.30 Dla dzieci: Tik-Tak, Gimnasty­

ka
9.00 Wiadomości
9.10 Mama i ja — Domowe przed­

szkole — Porozmawiajmy 
o dzieciach

9.55 Muzzy in gondoland— j. ang. 
dla dzieci

10.00 „Życie" (51)
10.30 Portet Europejski — F. Solime- 

na cesarz Karol VI I hrabia 
Gundaker Althann

11.00 Giełda pracy, giełda szans
11.20 Zaproszenie do stołu
11.30 Sto lat
11.40 Videofashion
12.00 Wiadomości
12.10 Agrobiznes
12.15 Telewizja Edukacyjna
12.15 Magazyn notowań — Sposób 

na ziemniaki
12.45 Przybysze z Matplanety

— KrasnoludkiMatplanety
13.15 Kuchnia
13.30 Tele-komputer
13.45 Spektrum człowiek — Techni­

ka — Środowisko
13.55 Księga cudów techniki
14.10 Łyk matematyki
14.25 Bałtyckie technologie — nasz

Bałtyk
14.30 Laboratorium
14.50 W świecie nauki
14.55 Program dnia
15.00 Muzyczna Jedynka
15.30 Śmietnik
16.00 „Pierwsze pocałunki" (3)
16.25 Tik-Tak
17.00 Teleexpress
17.20 „Aria ze śmiechem" (3)
17.40 Klinika zdrowego człowieka
18.05 „Simpsonowie" (3)
18.30 Śensacje XX wieku — Śmier­

telny pojedynek
19.00 Wieczorynka „Pszczółka Ma­

ja"
19.30 Wiadomości
20.10 „Nie wracaj do przeszłości"

— film prod. USA
22.00 Puls dnia
22.1 5 Sejmograf
22.30 Listy o gospodarce
23.00 Wiadomości
23.15 „Jestem ostatnia" — film dok.
23.45 Nocne czuwanie bez butelki 
0.45 Przeklęte rewiry — film dok.

1.10 Muzyczna Jedynka (powt.)
I. 40 Zakończenie programu

Program II
7.00 Panorama
7.10 Sport
7.20 Dwójka o poranku
7.35 Rano
8.00 Program lokalny
8.30 „Miłość i dyplomacja"
9.00 Świat kobiet
9.30 „Hollywoodzki Babylon"

(3/26)
10.00 „Przygody Blacky-ego" (25)

— „Ogier z Nuchatel"
10.30-13.00 Na życzenie
10.30 Familiada — Teleturniej
13.00 Panorama
13.20 „Zakazana miłość" (20)
14.05 Clipol
14.55 Powitanie
15.00 „Przygody Black/ego" (25)
15.30 Ze sportowego archiwum
16.00 Przegląd kronik filmowych
16.30 „Miłość i dyplomacja"
17.00 Magazyn przechodnia
17.10 Raprort ze zburzonego muru

— reportaż z Niemiec
17.40 W okolice Stwórcy— program

red. katol.
18.00 Panorama
18.10 Program lokalny
19.05 Koło fortuny
19.35 „Max i szczurza ferajna"

— „Siła rzyzwyczajenia"
20.00 Bilans XX wieku (1)
21.00 Panorama
21.30 Pogotowie ekologiczne 2
21.40 Reporterzy Dwójki przedsta­

wiają— Podróż sentymental­
na

22.10 „Kodayu" — film prod.
ros.-jap.

0.10 Panorama 
0.15 Studio sport 
0.25 Akademia filmu polskiego: 

„Trzecia część nocy" —
2.10 Zakończenie programu

Środa 21.09.94
Program I
6.00 Kawa czy herbata?
8.00 „Moda na sukces" (8)
8.30 Muzyczna skakanka z gwiazdą

— Irena Kwiatkwoska — Gi­
mnastyka oraz film „Reksio"

9.00 Wiadomości
9.10 Mama i ja. Domowe przed­

szkole, Porozmawiajmy
o dzieciach

9.55 Muzzy in gondoland — język 
angielski dla dzieci

10.00 „Słoneczny patrol" (12)
I I .  00 Od niemowlaka do przedszko­

laka
11.30 Jerzy Duda-Gracz — spotka­

nia z młodzieżą — „0  sztuce"
11.40 Inni — Tomek
12.00 Wiadomości
12.10 Agrobiznes
12.15 Telewizja Edukacyjna
12.15 Magazyn Notowań — Co ro­

bić z ziemniakami?
12.40 English and arts the art of sai- 

ling — sztuka żeglowania
12.50 Moja przygoda z historią
13.05 Ludzie listy piszą, czyli ze skar­

bów epistolografii
13.20 Ślady — Tadeusz Gajcy
13.50 Przestrzeń bez ścian. Teatr Po­

lskiego Radia współcześnie
14.25 Niedługo urodziny Sadzia (2) 

Rocznice się zbiegają
14.50 Okiem reportera — Wczoraj

— Fotorewolwer panan Bran- 
dla (2)

14.55 Program dnia
15.00 Muzyka młodzieżowa
15.30 Dla młodzieży — Raj
16.00 „Moda na sukces" telenowela

\ ̂  / , (i
16.25 „Mały teatr wielkiego świata
17.00 Teleexpress
17.20 Miliard w rozumie
18.05 „Słoneczny patrol"
19.00 Wieczorynka — „Smerfy"
19.30 Wiadomości .„
20.10 „Sprawiedliwość mafii

— film sensac. prod. USA
22.05 Puls dnia
22.20 Zawsze po 21
23.00 Wiadomości
23.20 „trzy dni bez wyroku" — fil111

prod. polskiej
0.55 Bebopalula — magazyn muzy­

czny
2.00 Zakończenie programu

Program II
7.00 Panorama
7.10 Sport
7.20 Dwójka o poranku
7.35 Rano
8.00 Program lokalny
8.30 „Miłość i dyplomacja"
9.00 Świat kobiet
9.30 „Najpiękniejsze zakątki Euro­

py" — serial dok.
10.00 „Kacper i jego przyjaciele"
10.30-13.00 Na życzenie
13.00 Panorama .
13.20 „Ta wspaniała rodzinka" (3)

„Burzliwe wakacje" (cz. 1)
14.05 Clipol
14.55 Powitanie
15.00 „Kacper i jego przyjaciele"
15.30 Sportowe hobby
16.00 Zwierzęta wokół nas — Podaj

łapę
16.30 „Miłość i dyplomacja"
17.00 Film dok.
17.55 Losowanie gier liczbowych
18.00 Panorama
18.10 Program lokalny
19.05 Koło fortuny
19.35 „Max i szczurza ferajna

— „Wycieczka do lasu"
20.00 Warszawska jesień 19»4

— Transmisja koncertu po­
święconego pamięci Witold8 
Lutosławskiego

21.00 Panorama
21.35 Ekspres reporterów
22.05 Studio Teatralne Dwójki: Pr8'

miera polska Włodzimierz Od'
ojewski „Trzy szkice miłosne

24.00 Panorama 
0.05 Studio sport 
0.15 Clipol
0.55 Zakończenie programu

Ośrodek
Szkolenia

K ierow ców
Janusz Gaudyn

Swarzędz, tel. 174 - 722 
Osiedle

Kościuszkowców 15/14

Boazeria 
zabudowa wnęk 
podłogi, płytld 

- zakładam
Tel. 174 - 316 
po godz. 20.00
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KONCERT ŻYCZEŃ
W  TYM TYGODNIU ŻYCZENIA 

W TELEWIZJI SWARZĘDZ OTRZYMUJĄ: 
PODZIĘKOW ANIA  
EWA BROZYNSKA
SPONSORZY OBOZU W  ZANIEM YŚLU  
URSZULAI W ŁODZIM IERZ W AW RZYNIAKO W IE

\0R OLGA TR O JN A R S K Ą /~V  A_ .  „ lt!yG  R A T  U LĄC JE
MONIKASTACHOWSKA 
AGNIESZKA PIĄTEK

^ŻYCZENIA IMIENINOWE 
'EUGENIA MICHALSKA 
MARIA BASZCZYŃSKA 
DOM INIK SPRYCHA

Informujemy, że wyjazd do Ko­
tliny Kłodzkiej nastąpi 7 i 8 paź­
dziernika,( piątek, sobota). Ro­
dziców, którzy zapisali swoje 
dzieci na tę wycieczkę prosimy 
o skontaktowanie się z Zarządem 
w czasie wtorkowych dyżurów 
w godz. 18-20 w siedzibie Stowa­
rzyszenia.

O konsultację z Zarządem pro­
simy również rodziców dzieci ko­
rzystających z ćwiczeń rehabili­
tacyjnych.

Zarząd Stowarzyszenia zwraca 
się z prośbą do mieszkańców 
Swarzędza o dostarczenie czerst­
wego pieczywa dla koni na któ­
rych prowadzona jest hipotera­
pia. Pieczywo można dostarczać 
na dyżury Zarządu, wtorki godz. 
18.00 - 20.00 Klub Filatelistyczny, 
oś. Czwartaków 6 lub bezpośred­
nio do stadniny koni p. Jana Gi- 
basa w Gruszczynie.

WAŻNE!
2 0  w r z e ś n i a  b r .  m i j a  o s t a t e c z n y  

t e r m i n  z g ł a s z a n i a  d o  A d m i n i s t r a c j i  
c h ę c i  z a m o n t o w a n i a  z a w o r ó w  t e r ­
m o s t a t y c z n y c h  c . o .  P o  t y m  t e r m i ­
n i e  s i e c i  c . o .  n a p e ł n i o n e  z o s t a n ą  
w o d ą ,  a  n a j b l i ż s z y m  t e r m i n e m  d a l ­
s z y c h  m o n t a ż y  b ę d z i e  p r z e r w a  m i ę ­
d z y  s e z o n a m i  g r z e w c z y m i  9 4  i  9 5 r .

Jeśli chcecie  Państwo 
zamieścić reklamę lub ogłoszenie w

JESZCZE ZA 
WYSOKIE PROGI

Tygodniku Swarzędzkim Glosie Wielkopolskim 
Gazecie Poznańskiej Expresie Poznańskim 

T e lew iz ji Swarzędz?

Wystarczy zadzwonić:
172-287 lub całodobowo 174-092

Ponadto proponujemy
kompleksową realizację: reklamy wizualnej
od projektu do montażu/
♦  p lansze re k la m p w e  na budynkach  
i w o ln o s to ją c e
♦  szy ldy , za w ie s zk i in fo rm a c y jn e
♦  nap isy  na sam o ch o d ach
♦  re k la m y  ś w ie t ln e  i s k le p o w e  
w  zakres ie  m a łe j p o lig ra fii:
♦  fo ld e ry  re k la m o w e , u lo tk i, e ty k ie ty , 
o p a k o w a n ia , lis to w n ik i, w iz y tó w k i,  
ka le n d a rze , skład  k o m p u te ro w y

V
Zadzw ońcie  Państwo!
Tel. 172-287 lub  ca łod obow o  174-092 
Nasz przedstaw ic ie l zgłosi się natychmiast!

Koszykarki Ii-ligowej „U n ii”  
Swarzędz uczestniczyły w  m i­
niony weekend w  turnieju zor­
ganizowanym przez poznańs­
kiego I-ligowca, drużynę 
AZS^ech. Oprócz tych zespo­
łów na parkiecie hali przy 
ul.Młyńskiej wystąpił tegoro­
czny beniaminek kobiecej eks­
traklasy zielonogórski W SP 
T K  Bouąuette ( znany dotych­
czas jako AZS Tele Top) oraz 
drużyna mistrza Norwegii 
- Hoybraten.

Skazane niemal z góry na 
porażkę swarzędzkie koszyka­
rki, które znajdują się dopiero 
w  fazie przygotowań do sezo­
nu, były bliskie sprawienia 
ogromnej niespodzianki w  spo­
tkaniu z Bouąuette. Do prze­
rw y prowadziły bowiem czte­
rema punktami, a całe spotka­
nie zakończyło się 11-punkto- 
wą porażką 70:81. Najmniej m i­
le zapewne wspominają nasze 
zawodniczki mecz z AZS^Lech 
Poznań przegrany w  stosunku 
42:110. Z  mistrzyniami Norwe­

gii natomiast zanotowały pora­
żkę 17-punktami 66:83.

Trener Antoni Łęszczak za­
kładał nie tyle osiągnięcie saty­
sfakcjonujących wyników  ile 
sprawdzenie nowych zawodni­
czek, które doszły do zespołu 
w  trakcie wakacji oraz założeń 
taktycznych, co wypadło ko­
rzystniej- jak przyznał - niż 
myślał.

Zapytana o ocenę występu 
na poznańskim turnieju Ewa 
Portala powiedziała, że dziew ­
częta są niezadowolone z sie­
bie. Przegrały na skutek mniej­
szego doświadczenia oraz prze­
wagi fizycznej koszykarek dru­
żyn I-ligowych. Poza tym  nie są 
jeszcze zgrane i forma dopiero 
przyjdzie za kilka tygodni.

Najwięcej punktów w  zespo­
le Unii zdobyły: Ewa Borys 
(51), Iwona Tomala (31), A licja 
Grzymała (23) i Monika Igna- 
siak (20), która grała jednak 
tylko niepełne dwa spotkania.

(m)




